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Berll.Rl•e turze i przez stw-0rzenie organów, mających 
objąć funkcje d-0tychczas wyłącznie zastrze-do Sojuszniczej Rady Kontroli w • h ł I d ' k • h wiązujących umów międzynarodowych. Ten-
2ione dla Rady Kontroli. 

. dencje te znalazły obecnie szczególnie dobi-w S p fa W le U C W a O n Y n S I C '"'n:::;,:~:::.: ::1~:·o:~.~::::~:: 
Respektując i uznając Radę Kontroli, jako 

je:dyny legalny organ ::owołany dla wykony. 
wania najwyższe:j władzy w Niemczech, Rząd 
Polski, działając przez swoje przedstawiciel­
stwo przy Ęadzie Kontroli, uważa za swój 
obowiązek zwrócić jej uwagę na sytuację wy 
tworzoną zaleceniami londyńskimi. 

BERLIN (PAP). Szef polskiej llllSJl woj­
skowej w Berlinie, ge.."! Prawin, wręczył urzę­
dującemu przewodniczącemu Sojuszniczej Ra­
dy Kontroli notę o następującym brzmkniu: 

„Z k-0munikatu ogłoszonego w dniu 7-ym 
czerwca 1948 roku Rząd Polski dowiedział się 
o uchwaleniu na konferencji 6 państw w Lon­
dynie zaleceń w sprawie Niemiec. 

Rząd Polski czuje się głęboko zaniepokojo­
ny treścią tych zaleceń, które nie uwzględnia­
ją podstawowych postulatów demokratyczt<ej 
1 pokojowej przebudowy Niemiec i zapew­
rJenia bezpieczeństwa \%zystkim narodom 
E::uropejskim, a zwłaszcza krajom - sąsiadują­
cym z Niemcami. 

Zdaniem Rządu Polskiego, obrady organu 
nośzącego charakter przypadkowy i dowol­
nie dobrany, nad sprawami, które niewątpli­
wie dotyczą Niemiec ja.ko całości, stanowią 

i:oważne naruszenie kompetencji Rady Kon­
troli dla Niemiec, jako instytucji sprawującej 
najwyższą władzę i czuwającej nad całokształ 
tern zagadnień niemieckich. 

Rząd Polski od dłuższego czasu z niepoko­
jun obserwuje prc,ces odsuwania Rady Kon­
troli od podejmowania podstawowych decyzji 
dotyczących Niemiec. Już komunikat ogłoszo­
ny w Pradze dnia 18 lutego 1948 reku przez 
rr:inistrów spraw zagranicznych Polski, Cze-

Londyn pomaga Arabom 
NOWY JORK (PAP) - Według W.ado,no­

ści, otrzymanych z Lake Success, Bernado!te 
przystępuje do otwarcia nowej fazy o bo w .ą­
zującego obecnie 4-tygodniowego rozejmu w 
Pa1estyn1e. Faza ta - to rozmowy wst~p~e. 
mające przygotować grunt do rokowań w 
sprawie trwałego pokoju. 

Bernadolle przybył znów z wyspy Rodos 
do Kairu, gdzie konferuje z przywódcami a· 
rabskimi. Następnie rozjemca ONZ uda się 
do Tel-Avivu, by przeprowadzić identyczne 
rozmowy z przywódcami żydowskimi. Jak do­
tąd jednak, nic nie wskazuje, by ŻY'dzi i Ara­
bowie zmienili w najmniejszym stopniu swe 
pierwotne stanowisko. Arabowie nadal odma­
wiają uznania Izraela, jako podstawy dal­
szych rozmów, podczas gdy rząd Izraela wy­
klucza możliwość odstąpienia od koncepcji 
suwerennego państwa żydowskiego. 

Tymczasem w Londynie rząd brytyjski od­
żegnuje się od wszelkiej odpowiedzialności 
za ewentualne odcięcie Żydów od dostaw naf­
ty. Anglo • irańskie towarzystwo naft-0we pla· 
nuje mianowicie zamknięcie rurociągu nafto­
wego w Halfie i skierowanie nafty do kon­
trolowanej przez Londyn Transjordanii. 
Rzecznik rządu brytyjskiego oznajrni1, że kon­
trakty o tiostawę nafty należą do kompeten­
cji prywatnych towarzy,stw naftowych i wo· 
bee tego są przedmiotem „bezpośrednich ro­
kowań" między tymi firmami a państwami 
arabskimi. 

W kołach politycznych uważa się, te de· 
cyzja brytyjska pozbawienia Palestyny nafty 
jest w istocie rzeczy bojkotem ekonomicznym 
państwa Izrael. Dzieje się to w momencie, 
gdy opinia publiczna domaga się stosowania 
sankcji ekonomicznych przeciwko Arabom. 

Kongres chińskfch związ­
ków zawodowych 

NOWY JORK (PAP). W Charbinie w Man 
dżurii otwarta została dzi ś ogólno-chinska na­
rodowa konferencja pracy. W konferencji bi-0 
rą udział delegaci zarówno z okręgów, pozo­
stających pod władzą Czang-Kai-Szeka, jak 
też zajętych przez wojska-- ludowe. Jest to 
plerwsza ogólne-krajowa konferencja pracy 
od roktl 1927, tzn. od czasu, kiedy wojska 
Czang-Ka:-Szeka zlikwidowały istniejącą wów 
czas ogólno-chińską federację związków za­
wodowych. Według nadeszłych wi:ocfomości, 
nie w:vldlll'za si( iż kvu!erencjp, stwol'Zy pono 
w11lr oirólno- ch:ińską fed.era.cję pracy. 

ch-0słowacji i Jugosławii wskazywał na nie­
ł>ezpieczne tendencje w rozwoju sytuacji na 
terenie Niemiec, wyniltające z naruszenia obo 

szy krok w kierunku radykalnej i długotrwa­
łej zmiany -0becnego statutu Niemiec, w szcze 
gólności przez dokrnanie zmian w ich Struk-

Węeierska delegacja rządowa 
przybywa dziś do Warszawy 

Rząd Polski uważa niezwłoczne zwołanie 
posiedzenia Rady Kontroli, celem zajęcia sta­
nowiska w sprawie zaleceń londyńskich, za wy 
soce pożądane tym bardziej, że zalecenia te 
!>tanowią oczywiste naruszenie czterestronnycb 
zcbowiązań, sformułowanych w deklaracji z 

WARSZAWA (PAP). W godzinach rannych pomiędzy Rzeczpospolitą Polską, a Republiką dnia 5 czerwca 1S43 roku oraz proklamacji 4 
dnia 17 czerwca br. przybywa do Warszawy Węgierską. I ~oca~~w z dnia. 30 sierpnia .1~45 roku, Jak 
węgierska delegacja rządowa z premierem p. Wraz z premierem Dlnnesem przybywają rowruez w umowie poczdamskieJ. 
Lajosem Dinnes n<>. czele. wicepremier republiki węgierskiej i sekretarz ' Rząd Polski pragnie zaznaczyć, że byłby 

Delegacji towarzyszy poseł nadzwyczajny generalny Węgierskiej Partii Komunistycznej ' gotów, jeśli Rada Kontroli uzna to za właścl. 
1 minister pelnomccny R. P. w Budapeszcie Matias Rakosi, minister ~raw zagranicznych we i możliwe, przedstawić swój punkt włdze-
dr. Alfred Fic;ierkicwicz. republiki węgierskiej dr. Erik Molnar, mini-

W czasie pobytu węgierskiej delegacji rzą- ster sprawiedliwości Stefan Ries, minister nia na posiedzeniu Rady Kontrolł, zwołanym 
dowej w Warszawie zo.;tanie podpii,any układ I obrony narodowej l'iotr Weres, minister rolni. dla rozważenia sprawY, poruszonej w niniej. 
o przyjaini, współpr,acv i wzajemnej pomocy ctwa Stefan Dobi i szereg innych osobistości. szej nocie. 

• 1mu • nie zn da zą u 
za sprawną organizacje gospodarki finansowej 

WARSZAWA (PAP) - 43-ci~ posiedzenie Bułgarią, podpisanego W' Warszawie dnia 291 Poseł Popiel omawia tu obszernie 20 lat 
Sejmu Ustawodawczego otworzył w dniu 16 maja 194S r.; . .. „ • rządó.w burżuazji i faszyzmu w Polsce, między 
czerwca br. wicemarszałek Szwalbe. Na la· d) o ratyt:k~CJI konwenc11 o. wspołpraci'. pierwszą a drugą wojną światową, oraz ka.ta· 
wach rządowych - ministrowie i premierem gospodarcze] m~ędzy Rzeczpospolitą Polską i strofalne skutki okupacji hitlerowskiej. N.a 
Cyrank1ew1czem na czele. Repi;ibllką w.ęg1e.rską oraz .?1tładu .o zastoso- podstawie cyfr z roku 1913 i 1937 poseł p 0 • 

W pierW"Szym punkcie porządku dzienne- waniu powyzsz.e] konw~nCJl, podpisanych w piel wykazuje •. że rządy faszystowskie w Pol• 
go przystąpiono do pierwszego czytania rzą- Budapeszcie dn1a 13 ma.Ja 1948 r. sce przyniosły zamiast wzrostu - spadek pro­
dowych projektów ustaw: Projekty powyższych ustaw odesłane zo· dukcji w wielu dziedzinach. Produkcja węgla 

a) w spraw!e ratyfikacji '..imowy pomiędzy stały do komisji spraw zagranicznych. z 41 milionów ton spadła do 30 mil. ton, su• 
RzeC7.pospolitą Polską i Republiką Czechoslo-

1 
W drugim punI<cie porządku dziennego rówki żelaznej z 1.1 do 0-7 mil. ton, ropy naf· 

wacką o współpracy w dziedzinie polityki i sprawozdanie komisji skarbowe - budżetowej towej z l.1 do 0,5 mil. ton, superfosfatów ze 
administracji społecznej, podpisanej w War· o przedłożeniu rządowym o zamknięciu ra- 196 do 177 tys. ton, cukru z 5,614.000 kwintali 
sza.wie dnia 5 "kwietnia 1948 r.: chunków państwowych za okres od 22 lipca do 4.913.000 kwintali. · 

b) w sprawie ratyfikacji umowy między 1944 do 31 marca J945 złożył poseł Popiel Najpoważniejszą przyczyną rosnącego za• 
Rze<:zpospolitą Polską i Republiką C2echm;ło· (PPR). ' cofania gospodarczego Polski była ingerencja 
wacką o ubezpieczeniu społecznym, podpi·sa- - Osiągnięcia rządu demokracji ludowej kapitału zagranicznego, który opanował ok. 
nej w Warszawie dnia 5 kwietni11 1948 r.; - rozpoczął mówca - można należycie oce- SO procent całego przemysłu, w przemyśle 

c) o ratyfikacji układu o pr-zyiażni. współ· n · ć wtedy tylko, 'kiedy się uświadomi warun• ciężkim - 70 procent. Druga przyczyna _ to 
pracy i wzajemnej pomocy między Polsk~ lł ki jej startu. pozostałości feo<lalne w strukturze gospodar• 

.. 

ki rolnej. 
To opłakane dziedzictwo sanacji doprowa· 

dzone zostało do katastrofalnego stanu -
wojną i okupacją hitlerowską. Zginęło około 
6 milionów ludzi, w kraju powstało ok-0ło pół 

...... ........................ miliona inwalidów. 900 tysięcy ludzi przeszło 
przez obozy koncentracyjne, a 2 i pół miliona 
przez przymusowe obozy pracy. Straty mate­
rialne sięgałv sumy 80 miliardów zł przedwo• 
jennych, równających się 40 budżetom przed· 
wojennym. 

~,Cz ar n a 
Gwardia" 

w 

Bizon ii 

W dalszym ciągu swego przemówienia po• 
seł Popiel omawia historyczne reformy, które 
wprowadził rząd demokracji ludowej, opiera­
jąc się na manifeście PKWN. Już w czasie 
pierwszej po wyzwoleniu jesieni i zimy pół· 
tora miliona chłopów otrzymało ziemię, na­
leżącą poprzednio do 6 J pół tysiąca rodzin 
obszarniczych. Zdobycrom demokracji !udo· 
wej nie potrafił przeszkodzić ani sabotaż re• 
akcji, ani nawet bandy orqanizowane przez 
dywersantów spod znaku NSZ. Usilną pra• 
cą klasy robotniczej uruchamiano i odbudo, 
wywano fabryki. 

Ogromnym osiągnięciem była nacjonaliza· 
cja przemysłu. Objęto w zarząd I zabez,pieczo· 
no 7.932 przedsiębiorstwa przemysłowe, kole• 
je, towarzystwa ubez,pieczeń i banki. W dal· 
szym ciągu mówca przytacza szereg cyfr, ilu· 
strujących rozbudowę kolei, odbudowę mo­
stów, dróg itp. Te ogromne 'Potrzeby państwa 
wymagały niezwykle wnikliwej polityki fi­
u=~t I 

Wielkim dziełem było / dokonanie reformy 
walutowej, połączonej z zabiegiem deflacyj­
riym. Dało to poważną rezerwę emisyjną, w 
wyniku. której, nie narażając kraju na łnfla· 
CJ~, mozna było pokryć z emisji koszty wstęp· 
ne1 fazy odbudowy ze zniszczeń wojennych 

Z roz~azt1 gen. Clay~ w amerykań~kiej I pod płaszczykiem „niewilmych oddziałów po· 
strefi e Niemiec - formuie s i ę złożona i "Y· rządkowych" kryie próby odrodzen ia krwie· 

•łych SS·owców tzw. „Czarna Gwardia" , która żercze1 bestii niem:eckiego ip.ilitaryzmu. 

najbardziej istotnych działów gospodarstwo 
narodo'':"':;;o. Podatki w okresie sprawozdaw. 
czym ~le pokrywały wydatków. · - -~,., 

(Dalszy cląg na str. 2-głeJ.J. 
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Nożące londąris1'1ch ,..chlrurąów" 

Niemcy na operacyjnym stole 
Anglosaskie próby ostatecznego poderwania uchwal Poczdamu 

BERLIN - w cze•WCIJ. 

W YEi.tarczy rzucić okiem na fotografi~, za· 
m1ęszczoną na pierwszej 6tronie ;> isma 
„Deutschlands Stimme" (o:ganu Rady 

Ludowe)), aby :zrozumieć, jakie na6troj~ zapa­
nowały w Niemczech po ogłoszeniu wyri;ków 
Ko:ilerencji Londyńskiej. 

Fotografia wyobraża mapę ob?.cnych N:e­
mlec i dwie uzbrojone w nożyce ręce l!.idzk1e, 
ręce londyńskich „chirurgów", któ ~e pmrnwa­
jąc się po mapie przecinają kraj ;ia dwit! czę­
śt1: wschodnią 1 zachodniq. W o!c.:es1e t~ze<.h 
Jet, który dzieli nas od podp isa:i.:a w Pocrda­
ale układu, gwarantującego utworz:'lnie zjed­
noczonych, rozbrojonych, demokrntycznyc:h, a 
po~ojow~~ Niemiec i wśród szP,regu ataków, 
kt.ore pózruej przez mocarstwa zachodnie wy­
mierzone zostały w ten właśnie uk~ad. posta­
nowienia k>ndyńskle stanowią n.1 ipow~żn.ej· 
&zą, żebv nie powiedzieć, ostaterzną próbę 
zburzel!ia tego, co w roku 1945 podyk•owarte 
zo,,.tało przez rozsądek i wspólną wolę zwy-
c!ęskich mocarstw. · · 

Walka o Poczdam 

G dy przeniesiemy się myślą od tvch cza· 
sów do czerwca roku 1948, ?•l.ekąn3.Illy 
1111ę, iż po okresie wytężonej, a pr Jwadzo-

nej przede wszystkim ;prze7. Związek Radziec­
ki >- wa/kJ o Poczdam, :znależl:fa1y s.ę nagle 
P"<itodku kampanii, prowadzonej przeciwko 
Poczdamowi przez. mocarstwa zach:>dnie. 
Dzienniki niemieckie nazwały ostitai ten o­
kreil „zimną wojną", jednak do?;ero .k:om'.llli· 
kat londyń6ki można uznać za ofi::ja..'ne poaer­
W0J1ie układów poczdamskich, stwie•dza on 
bowiem, w sposób nie pozostawiają:::y juz żad· 
nrej wątpliwości, iż wbrew uchwahm 1945 ro­
k11, wbrew zdecydowanej woli Z.w:ą7.k.•1 Ra­
dz1eckiego, jako jednego z. partn~:~w kon~roli 
.f\"!emiec, na przekór interesom Eurnpy i ~ej 
bE.t.pieczeństwa i wreszcie na priekór :ntere-
om samego narodu niemieckiego - „West· 

del.itschland" st-0je się faktem dokonanym. 
Pierwszą reakcją na wieść o ucnwala.::b 

londyńskich był ostry łlrotest ze s:~ony nie 
tylko Socjalistycznej Partii Jedności, która -
~.llt wiadomo - prowadzi wytrwał'\ walkę o 
zjednoczenie 1· demokratyzację Niem'ec, a'.e 
ró'łlTJeż ze stron.y partii, pozosta~ących. jak 
~. ę wydawało, pod wpływami an.g.osaskich 
protektorów. 3eden z czołowych dz:ałac:zy 
trnii Ctią;eścijańsko - Demokratycr.nej, dr A.• 
denauer; ·<iswiadcyzł wręcż, · 1z ·rue W!t}:~y;· aby 
na drodze uchwał londyńskich udalo .o:ę przy· 
c ągnąć Niemców do udziału w tps;wdarczej 
cdbi;dowie Europy. Niemniej za!l:~ ·JPJ~ani 6iJ 
partnerzy chrześcijańskich• demokrd ··~W w yzą­
dzie Bizonii - socjaldemokraci n!ermeccy. 
„Der Tel09raph", organ ich part.I w Beriinie, 
&twierdZi! wyraźnie, iż to co :tdszb w Londy­
nie stanowi wyraźny I ja.sny odwrót od kon­
cepcji politycznej, która znalazła swój wyraz 
w :ikładzie poczdamskim. 

Podwójna gra socjalddmokrat6w 

O
czywiście, socjaldemokraci na swój spo· 
6Ób komentują powody, które &k.łou.ły 
mocarstwa zachodnie wraz z państwam~ 

Beneluxu do wyodrębnienia Niemiec Zach0d­
nich i pochwycenia ciężkiego przemysł<!. Za­
głębia Ru~ w~ własne ręce. Nie m•>gą jed· 
nak zataic głę.bokiego rozczarowania, które 
wśród ludności Niemiec wywołała wieść o do· 
konanej w Londynie „operacji". „Der Te]e· 
graph" lawirując między posłuszeństwem w 
stosunku do swych angielskich protektorów a 
zaufaniem, które chce wzbudzić wśrnd czvtei· 
mków, modli się naraz przed dwoma o//arza· 
mi. Godzi 6ię więc (w zasadzie) z u2hw~łami , 
które zapadły w sprawie podziału Niemi;x: a 
równocześnie wzdraga się uznać Frankfo!t, .la­
ko przyszłą stolicę. Stolicą, Jaic pis'l:e organ M· 

cjaldemokratów, może być tylko BE>rlirn.Ze jed-

t..~ONID 

(Od specj~lnego korespondenta „Głosu" 
nak wiad<Jmo, iż Berlin położony jest w głębi notów i. relacje opie~a)ące ra~ na. 1:10, t_o wysokie c1smenie, panującej bez przerwy w 
strefy radzieckiej, stąd też i nieśmiała, między znów na 1 :20 przy;>rawia)ą kupcow 1 fma'lSI· tym politycznym kotle, położonym nad Szprii!· 
wierszami, ukryta nadzieja, że może jednak stów o zawró~ głowy, a w zakładach pracy wą. Niemcy pragnęliby nares:z.cie spokoju i 
Związkowi Radzieckiemu powiedzie się jeszcze wywołały komeczn?s~ przedterm:nowe.go ur- pewności jutra i wiedzą teraz lepiej, nlz kie· 
utrzymanie jedności Niemiec t uratowanie w lopowarua pracownikow, którym pensie wy· dykolwiek, kto stoi na przesz.kodzie spełnie· 
o.statniej chwili „pacjenta", który leży wciąż płacono z góry. Poza tym panuje i:zasadniona. nia ich pragnień. Z na.dzieją też oczekują Il.a· 
jeszcze na stole operacyjnym w Londynie _ obawa, iż w razi~ przep.rowadzerna odrębne/ cej ścia miesiąca liipca, kiedy przewodnictwo 
przed amputacią. relormy walutowe/ w Niemczech Zachodmch obiad w Soju-szniczej Radzie Kontroli obejmie 

' i dalszej realizacji planów londyń6kich, grani- z powrotem marszałek Sokołowski, jako przed· 
Pan ka wśród lldncści zachodn eh ce strefy radzieckiej, a więc i droga do Bor- stawicie! Związku Radzieckiego. Niemcy, a 

uiemieC lina będą bardzo rygorystycznie kontrolowa- paede wszystkim berlińczycy rozumieją, !i 
" ne, aby za'Póbiec napływowi wycofanych na postanowienia londyńskie nie mogą pozostać 

Tymczasem na zachud od Elby pod wpły· zachodzie marek. W Berlinie zdają..jPbie rów- bez odpowiedzi ze &trony Sojuszniczej Rady 
wem wieści o wyodrębnieniu Niemiec nież sprawę z te.go, iż jedyną odpowiedzią na Kontroli, która jedynie i wyłącznie na mllCy 
Zachodnich l przeprowadzeniu odrębnej niepoczytalne posunięcie walutowe na za.;ho· o'oawiązujących dotychczas układów może de-

reformy walutowej wybuchła wśród ludności d1ie może być gospodarcre włączenie B~rli'la c~dr, wać o przyszłości Niemiec. W okres.a 
panika. Wszystkie znajdujące się jeszcze na do strefy radzieckiej Niemiec. trzech miesięcy, gdy przewodnictwo obra.d 
rynku towary nagle znikł, i za .marki nie sr>o· Nadzłe,ie N'emców znejdowało się w rękach Amerykan, Angli· 
sób kupić nawet jednego papierosa. Sklepy ków a o·becnie Francurow, Sojm;znlcza Rada 
żywnościowe wydają produkty przyd'l:iałowe Tak więc na razie temperatura w Berlinie Kontroli w Berlinie zamarła. Niemcy (l nie 
swym stałym klientom „na kredyt" w oczei.ci· jest wy.soka. Nie tylko dlatego, że termo· tylko Niemcy) żywią nadzieję, że marszozlek 
waniu na nowe marki, a podawane w prasie metr wskazuje w .cieniu 32 st0ipnie po- Sokołowski potrafi ją ożywić. 
coraz to nowe terminy wymiany starych bank· wyżej zera, ale przede wszystkim z uwagi na Leopold Marschak. 
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Uznanie Sejmu ·dla Rząd 
za sprawną organizacje gospodarki finansowej 
(Dokończenie ze str. t-ej.) Dyskusję otworzył poseł Dura (SL), prze-, - Również Stronnictwo Pracy nie brał-0. 

Poseł Popiel podkreśla dalej, że w listopa- mawiający w imieniu 4-ch 6tronnictw PKWN. udziału w pracach państwowych w okresie 
d<:ie 1944 roku opracowano już pierwszy pre- Mówca wyraża uznanie dla przewidującej po- sprawozdawczym - przypomina następny 
liminarz budżetowy, mi(1sięczny, a na począt- lityki PKWN, dzięki której siły postępu w mówca, poseł Wilandt. Na taki stan rzeczy 
ku 1946 roku O<Siągnięto równowagę budże· Polsce skupily się w jeden blok. Zjawisku te- wpłynęło powiązanie.części ówczesnego '.kierow 
t.ową, na co po pierwszej wojnie św:ł!towej mu towarzyszy proces jednoczenia się sil po• nictwa Stronnictwa Pracy z „rządem" londyl'l.­
trzeba było kilku lat. Szybki wzrost produkcji stępu na arenie międzynarodowej. skim. Dopiero w okresie późniejszym zwycięży 
równoważył wzrost emisji. W rezultacie una· Izba przyjmuje oklaskami słowa posła Du- ło hasło współpracy z obo.zem demokracjl ludo 
rodowienia przemysłu i dalekowzr-0cznej po- ry, akcentujące pokojową politykę Polski Lu- wej i hasło współpracy ze Zwiqz.k.iem Radziec· 
lityki ekonomicznej osiągnęliśmy w r. 1947 dowej, prowadzoną wbrew imperialistyczne1 kim; Dziś Sl1onnictwo Pracy uczestniczy w 
produkcję o 10 procent wyższą, niż przed polityce Wall-Street 1 wbrew „tal:;z~m kar- lwalicfl. r~ądawej i jako takie poplera wnlos-
wojną. : tom rzucanym z wysokoścl papieskiego 110· ki konus11. 

Kończąc, posel Popiel wnosi o zatwierdze· nu". W glosowaniu Izba jednogłośnie przyjęła 
nie zamknięcia rachunków, o udzielenie abso- Poseł Dura kończy. swe przemówienie sło- wśród burzliwych oklasków uchwały, zatwier­
lutorium rządowi za gospodarkę finansową w wami rewlucji komisji: „PKWN dobrze za- dzajqce zamknięcie rachunkowe oraz udziela· 
okresie . 1944-45. Sprawozdawca zgłasza po· służył się ojczyźnie". jące rządowi absolutorium z gospoda.rki finan. 
nadto w imieniu komisji skarbowa - bl.ldieto- Głos zabrał następnie poseł Wycech (PSL), sowej w omawianym okiesie. Równie-i: jedno· 
wej następujące rezolucie: przypominając, że po pierwszej wojnie - głośnie uchwalono 3 rezolucje komisji. 

1) Seim Ustawodawczy stwierdza, ie Pol- pierws_ze spra~ozdania rach.unkowe pnyszty w następnym punkcie porządku dzienne· 
ski Komitet Wyzwolenia Na.rodowegp, który. do. Se1mu dopi.ero po ~pływie 10 lat. ~nah· go pos. Kiernik (PSL) w imieniu komisji &pr. 
półoiył "pierwsze flindamenty pod budowę zuiąc następme sta_now1sko PSL w okre~ne ob· zagranicznych złożył sprawo'z.danle 0 rządo· 
państwa demokracji ludowej - dobrze zaslu· Jętym ~pra.wozdame?1 rac~unkow)'.m, mówc~ wym projekcie ustawy 0 ratylikacjf protokółu 
żył się ojczyźnie. przym~Je, .ze stro.nn_ictwo Jego, mimo &wycll w sprawie zmiany układu międzynarodowego 

2) Sejm Ustawodawczy wyraża uznanie I tradyq1, me. ucze6tmczy!o ~ pra.cach PKWN, 0 patentach niemieckich. 
podziękowanie ministrowi Skarbu za podjęcie a to w wymku - jak ocema mowca - „tra- - . • . 
pracy przy uporządkowaniu rachunków za gicznego zbiegu okoliczności wewnętrznych Zgodme z. kon~owy~. wjiłbsk1e~ referenta, 
pie1wszy okres gospodarki państwowej w ro· i zewnętrznych". Poseł Wycech przwomlna Izba w drugim 1 trzecim czytaruu przyjęła 
ku 1944 J 1945. w związku z tym błędy ówczesnego kierow• projekt usta'."Y. . , 

3) Seim Ustawodawczy wyraża uznanie nictwa PSL, przeciwstawiając im tiłuszną pali· . ~.oseł Jasi~k (P~). refer?wal w im1eruu ~o· 
pracownikom biura kontroli 1 dyrektorowi tykę PKWN i Rządu Jcdoości Narodowej, ~isp komumkacyinei pro3ek7 ustawy z~1e• 
blUia, inż. Grubeckiemu za wielki wkład p1a· 1 któ1a stała się podstaw11 dzisiejszych 06iąg- nia111cej dotycilczasow.e przepisy o budowie i 
cy t za trudy, poniesione przy zbadaniu zam- nięć Polski Ludowej. utrzymaniu dróf! publicznych. . 
knięć rachunków państwa za okres od 22 lip· Klub PSL gło-;ować będzie :u. wn!06kami , Ustawa .przy1ęta zost~~a w drugim i trz~· 
ca 1944 do 31 maica 1945 r. komisji. c.m czytamu bez dyskUSJl. 

Na itym 4J-cie posiedzenie Sejmu Usta·. 
wodawcz090 zostało zamknięte. Rokowania handlowe z Turcją Kino „WŁOKNIARZ" 

Delegacja polska wyjechała do Ankary DZIS PREMIERA! 
WARSZAWA (PAP.). w· driach najbliż­

szych wyjeżdża do Ankary delegacja polska 
pod przewodnictwem ob. Antoniego Romana, 
doradcy traktatowego Ministerstwa Przemy­
słu i Handlu - w celu zawarcia umowy han-· 
dlowej i płatniczej z Turcją. 

Dotychczasowe nasze stosunki handlowe z 
Turcją opierały się na konwencji handlowej 

nawigacyjnej z 1931 roku. Obecnie staje 6ię 
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konieczne zawarcie nowej umowy, która odpo 
wiadałaby ~!dualnym warunkom gospodar­
c:<.ym i nowym możliwościom towarowym. 

Wyjazd naszej delegacji do Ankary bę­

czie pierwszym krokiem w kierunku nawią­
zania regularnych stosunków gospodarczych 
z. krajami Bliskiego Wschodu, które przedsta­
wiają duże możliwości dla naszej ekspansji 
handlowej. 

Ę'ilm sensacyjny produk. amerykańskiej 

}>H1ftl(f 'WMlf I« 
W rolach głów.: INGRID BERGMAN, Cd 

CHARLES BOYER ~ 
Reżyser: GEORGE CUKOR ~ 

jakby jedn~ czarną, spoj.~ną masę. Ar-1 cie nowinę, która ogrzeje ogniem za· 
sł~nbek probo"':'~ł rozgoni~ tłum, ale. I~- chwytu Wa_sze serce i zmiękczy Was'! 
dz1e przech~dz1l1 tylko ~ J~dneg~ m1eJ· smutek: d~1ś dnia siedemnastego Safa­
sca na drugie, albo kryli się w ciemno- ra, My Wielki Emir Bucharski wykona­
ści, aby przeczekać i powrócić. • liśmy publicznie wyrok nad ~nanym w 

W pałacu rozpoczęła s·ię wielka uczta całym świecie bluźniercą i szkodnikiem 
Emir. obcho~ził św~ę'.o zwycię~twa naJ Chodżą Na~re?inem, oby był przeklęty, 
swoim wrogiem. Lsniło złoto i srebro, przez utopienie w worku. co zostało 
bulgotały kotły, dymiły się palenis·ka, dokonane w naszej obecności i na na-

Jaki szalony bezwstyd skryty jest łem grzeszną duszą lichwiarza Dża· huczały _bębny, i tyle ogni płonęło pod: szych oczach, dzięki czemu my naszym 
w tym przestępcy! Raz nazywał siebie l fara.„ czas tej uczty, . ze nad ~ałacem stał~ króle_ws~·im sło~e~ poświadczamy, że 
Hussein Hussliją mędrcem z Bagdadu Nad tłumem w ciemności uniosło się cz~~won~ . łuna, .Jak od P~zaru. • wymie_niony V.:YZeJ z~odziej, wichrzYcie1 
teraz chce nas ~szukać i nazywa siebi~ jedno ciężkie westchnienie. Przez kilka. . e miasto :V0k0ł? mi•!czał-0, p~grą.: spo~o~u, k_alaJ~C.Y ~arę, siewca kłótni, 
lichwiarzem Dżafarem. chwil trwała straszliwa cisza a poterń zone .w mroku 1 spowite w smętną ciszę. nie zyJe w1ęceJ I nie może więcej Wr.rm 

- I myślał jeszcze, że tu znajdą się nagle rozległ się dziki, stras~liwy krzyk .Emir szcz_odrz~ rozdaw~ł podarki I ?0.kuczy~, .0 Ukochany Bracie Nasz, swo-
głupcy, którzy mu uwierzą - dodał Ar- · pełny niewysłowionego cierpienia. w~elu _obło~iło się tego. dn!a. Poeci .o- 1m1 b_luzmerczymi wyczynami„." 
słanbek. - Posłuchajcie, posłuchajcie, To krzyczała i wił3 s•ię na rękach swe c, ryplr 0 .d ciąg~~o sławienia. powo!ny, . Takie same listy napisał emir do ka-
jak zręcznie on zmienia głosi go ojca piękna Giuldżan · ~ ~ P(Zyjemny 01 zaczął wstępowac w lita Bagdadu, do sułtana tureckiego 

- Puśćcie mnie! Nie jestem Nasredi· Właściciel herbaciarni Ali odwródł ~c in~će~, ~oren.tak często wy.p~dało i~ do. irańskie~o szacha, chana Kokandy'. 
r,~m, jestem ~~afar! - la_ment~~ał lich~ się obejmując rękoma głowę. 1 ~onetami.p go 1 za srebnwmi 1 złotymi e1711ra A!gan~sta~u i wielu inn~ch 'łl'.ład-
w1arz, w chw111, gdy dwaJ straznicy sto· Kowal Jusup drżGJ jak w febrze _ Zawołać t . 1 k \ cow sąs1edn_1ch i dalszych krain. W1elk1 · 
jąc na skraju pomostu równomiernymi ··· · · . . u . pisar:a. roz aza1 wezyr Bacht1ar, skręcił listy w rulony, 
ruchami koły"sali worek starając się rzu: ROZDZiAŁ JEDENASTY ~~~r. p~ybie_gł p_isarz 1 szybko zacząl przymocował pieczęcie, wręczył goń-
dć go do ciemnej wody. - Nie jestem o ypie . gę~im piór~~· . . com l roz·kazał wyruszyć w drogę. J 0 
Chodżą Nasredinem - ile razy mam ś~i~ą ~J:ło~~ęni~o wPJ~~kcuu. emir wraz ze • ''.Od yv1elk1egoł, Olsn1ewa1ącego i Za- nocnej godzinie, otwarły się głośno 

• cm1ewa1ącego s ońce Władcy Pana i skrz..-.iniąc • t · • · 
wam to pov:iMrza?! . • . Arsłanbek w obawie. ażeby przestęp- Zakonodawcy Buchary, Emira' Buchar· . "i"' . .1 zg~zy aJąc zaw1asam1 '!'SZY· 

Ale w teJ chw1l1 Arsłanbek dai ręką ca nie został wydobyty z wody zanim skiego _ do Wie'kleg 01 , . . . stk1e J~denaśc1e bram Buchary 1 roz-
znak i wo~ek ciężko .przewracając się nastąpi rzeczywista . śmierć, rozk'azał 0 . go 1 Zaćmiewając~ 0 ~ioń;~ie~~~~- P?sku1ąc ·Iskry podkowam! kopyt koń­
upadł w doł: rozległ S!ę plusk, przy bla· krążyć basen i nie dopuszczać nikogo ł Chiwy Chana Ch ·w9, k' -ł Y s ich ~omknęll na wszystbe strony po 
sku. poc~odni zalśniły krople i woda Tłum zakołysał się, cofnął się pod naci: róże pozdrowień~ ,;~! ~~~(yf~z:s;z!~ ~erokich drogach' p~słańcy ":"" do Chi· 
cfęzi<o s1e zamkneła nad grzesznvm cia- skiem straży i n trzymał sie stanowiąc Podaiemv Wam Królewski n Y 8 · b Y1, TehE?ra™!, St~~uhf„ Bagdadu, ~„ 

asz ra- u u t wielu mnvcli mi~f. • 
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Sędzia Kalosz 
Piękna Io, Z!u zczylna, tudzież odpowiedzial­

na tunkcja być tzw. arbitrem, rozjemcą czyli 
aędzią w jakimś sporze. Wyglaszając powy.ż­
Bzą opinię, wiPm dobrze, iż narażam się fatal­
nie naszym n iezliczonym kibicom sportowym, 
bywalcom meczów piłki nożnej i zawodów 
b~kberskich. Ci o tzw. arbitrażu są wola od­
miennego zdania, mając chwalebny zwyczaj 
traktować rozjemców w sporach sportowych„. 
cegłą lub kam:eniem. W najlepszym wypadku 

Bajki „żelaznej kurtynie" w świetle faktów 
Polska rozszerza wymianę handlowq z zagranicq 

· kończy się, jak wiadomo, na wygwiidaniu ar­
bitra i okrzykach: „SĘ-DZIA KA-LOSZ, SĘ­
DZIA KA-LOSZ, KANARKI DOIC'" itd. 
_ Nie mam zamiom się tutaj rozwodzić, czy 
I o ile podejście do funkcji sędziowskiej jest 
uzr;,sadnione i sprawiedliwe. Oczywiście, cegła 
J kamień to „trochę'" za wiele i w ogóle, ma 
się rozumieć, chamstwo tudzież kryminał, ale, 
P?w1edzmy, lekkie wygwizdanie? Są wypadki 
nie tylko w sporcie - że podobne metody po­
siadają jak Io się mówi, swoją słuszną rację. 

Stwierdzam Io ze smutkiem jako kibic od 
wydarzeń na szeroJ<im świecie. Ol, np. - jak 
wiadomo - hr. Folke Bernadolte został roz­
jemcą ONZ w Palestynie. Arbitraż - trzeba 
to z góry powiedzieć - JtieJalwy, ile, że 
,,.spotka.nie'" bynajmniej nie sportowe, a wo­
jenne i odbywające się pod zgoła nieprzy­
z~roitą f'gidą : „siła złego na jednego'". Ten je­
den - to państwo Izrael, które ma przeciw 
sobie całą groźną masówkę syryjsko - saudyj­
ska • egipsko • libańsko - transjordańska - an­
gielsko - amerykańską. Hrabia - arbiter ,skon­
statował, że podobna „gra'" nie jest bynajmniej 
,,fair" i zarządził rozejm. Niby ba.rdzo Io ład­
nie i solidnie, ale tylko na „oko". Bo jak do­
noszą z Kairu i Lake Succes, z owym rozej­
mem coś nie tak, jak być powinno. „Sędzia" 
kombrnuje z Arabami, nie zwraca uwagi na 
„faule" „drużyny" syryjsko - saudyjska - egip­
sko • libańsko - ,transjordańskiej, a ponadto 
wystąpił :r. oficjalillą prośbą do Wielkiej Bryta­
n.ii o przydzielenie samolotów i statków an­
gielskich celem wykorzystania ich przy kon­
troli realizacji postanowienia o rozejmie w Pa-

Jednym z ulub'.onych argumentów szermie 
rzy teorii ,.żelaznej kurtyny" jest rzekomy 
fakt hermetycznego odgrodzenia się państw 

demokracji ludowej od świata kapitalistycz­
nego. 

Po.dobnie, jak w wielu innych wypadkach, 
argumenty oszczerców i tym razem nie mo­
gą się ostać w ogniu prawdy, która w bezli­
tosny sposób ich demaskuje Fakty świadczą 

bowiem wyraźnie, że państwa demokracji lu­
dowej rozszerzają swe stosunki gospodarcze w 
miarę możności i potrzeby. 

sta z 210 do 280 miUonów dolarów. Import 
ze Szwecji w ciągu roku bieżącego winien wy 
n:eść około 150 milionów dolarów (w r.ub. 
ok. 110 milionów). 

Eksportujemy w r.b. przede wszystkim wę­
giel (3,8 milionów t. czyli o milion ton więcej 
niż w r.ub.) koks, sól cynk, biel cynkową, 
cukier, słód, towary włókiennicze, porcelanę, 
szkło, wyroby żelazne itp. Sprowadzamy na­
tom'.ast ze Szwecji: rudę żelazną, stal dla ce­
lów specjalnych, celulozę, konie, maszyny, 
części do maszyn np. łożyska kulkowe, turbo 
generatory, urządzenia telekomunikacyjne, a-

Demokratyczna Polska Ludowa od pierw- paraty radiowe, instrumenty lekarskie i den­
szej niemal chw'.li, weszła w kontakt gospo- tystyczne, narzędzia laboratoryjne, przybory 
darczy z wieloma pcit'lstwami kapitalistycz- miernicze, maszyny biurowe i wiele innych 
nyrńi i do dnia dzisiejszego kontakty te n '.e- potrzebnych nam i narazie w Polsce nie wy­
usannie rozszerza.. rabianych artykułów przemysłowych. a prze 

Weźmy jako przykład stosunki handlowe de wszystkim te artykuły, które są konieczne 

1 
k · dla dalszego rozwoju naszego przemysłu. 

po s o-szwedzkie. Część różnicy pomiędzy wartością polskich 
Kilka tygodni temu weszła w życie nowa I l szwedzkich dostaw wYrównuje Szwecja wol­

umowa gospodarcza na mocy której wartość nymi dewizami (dolarami, funtami, i innymi 
naszeg0 rocznego eksportu do Szwecji wzra- walutami). W ten isposób znajduje się SzV':ecja 

Śladet:n naszuch a_rt11h1.alów 

Vł szpitalu na Radogoszcz11 jest lepiej 
Od jednego z naszych czytelników - au­

tora interpelacji - otrzymaliśmy następują­

cy list: 

Towarzyszu Redaktorze. 
W związku z wyjaśnieniem dyrektora Za 

rządu Miejskiego mgr. Adama Ginsberta z 
dnia 13-go bm. o szpitalu na Radogoszczu, 
którego to wyjaśnienie bylo wynikiem opu­
blikowania mego listu w „Głosie'', pragnę 

wyrazić Redakcji podziękowanie za to, że 

interpelacja ta odniosła ak pożądane skuki 

szczególnie obiady i kolacje i to do tego sto­
pnia, że chorzy są bardzo zadowoleni. 

W szpitalu przeprowad?.Ono również dezyn 
rekcję, która jednak nie odniosła pożądanych 
rezultatów. Chorzy otrzymali jednak przy­
rzeczen:e, że zostaną przeniesieni do szpitala 
na Chojnach. 

W imieniu chorych i swo'.m składam Re­
dakcjd „Głosu" serdeczne podziękowanie za 
szybką i skuteczną interwencję. 

Władysław Szymanowski 
OD REDAKCJI 

wśród odbiorców na drugim mlejscu, a Wi3ród 
d1)Stawców na piątym. 

Stosunki gospodarcze polsko-szwedzk:e win 
ny w latach następnych jeszcze bardziej się 
rozwinąć, a eksport węgla winien za kilka 
lat ·osiągnąć wysokość 5 milionów ton. 

Warto podkreśLć, iż przed wojną wywo­
ziliśmy do Szwecji wszystkiego przeciętnie ok. 
2,5 milionów ton węgla. Okazuje się WiĘc, 
że fakt istn:enia odmiennych ustrojów go­
spoda rczych w Polsce i w Szwecji · wcale n' e 
przeszkadza ' rozwojowi stosunków gospodar­
czych. 

Zawar1a niedawno umowa z Włochami 
przyczynia się również do wzajemnego oży­
w:en:a wymiany handlowej. 

Wywozimy do Wloch węgiel, żelazo· su­
rowe, dl'zewo, jaja. Wzamtan za to otrzy­
mujemy z Italii samochody (doskonałe F'.aty), 
maszyny do p isania, łożyska kulkowe, obra­
biarki, artykuły techniczne, siarkę, jedwab 
surowy, pomarat1cze, cytryny, 

Włosi chętnie opalają swe parowozy i ko· 
tłownie naszym węglem, który jest lepszy ł 
tańszy od amerykańskiego. !dzieje się tak 
choć to niebardzo si ę podoba „królom stali i 
węgla'' z Pitsburga czy „królom plantacji po~ 
marańczowvch " z Kalifornii. Dz:eje sie to 
wbrew woli Wa11 Street, której „opieka" 
stoi kością w gardle nawet poniektórym ka· 
pitalistom wło~kim. . 

N'.e rozwodzimy się z braku miejsca bli­
żej µad umowami handlowymi zawartymi o­
sl atn;0 z Wielką Brytani ą, Francją, Islandią 
i inymi krajami kapitalistycznymi. Ale jedno 
jest pewne - z naszej strony nie ma żadnych 
przeszkód dl:\ zorganlzl'wania w Europie nor 
malnej wYmiany towarowej. 

'

a.ttynie. Natural.nie, Foreign Office diablo 
ił z tej prośby ucieszył, gdyż - jak powiada 

prz-ysłowie - ,,klo na czyim wózku siędzie, 
eg-0 piosnkę śpiewać będzie", No, ale u licha, 
coż to za arbiter, który zwąchuje się z głów­
nym agresorem w wojnie palestyńskiej J ulat-
wia mu dalszą iniiltrację militarną w czasie 
roze1mu?. 

W tym miejscu wyręczyliby nas łacno w 
odpowiedzi nieobyczajni kibice sportowi, 
gwiżdżąc 1 wołając na cale gardło: sę-dzia 

Już nazajutrz po ogłoszeniu mojego listu, 
wydelegowana została do szpitala komisja, 
która na m iejscu zbadała warunki, wypyty­
wała się każdego chorego z osobna o wszvst­
ko, co dotyczy szpitalnego życia. Od tego 
czasu wyżywienie znacznie się poprawiło, a 

Gotowi jesteśmy nadal, jak do tej r<>rv. 
brać aktywny udział w od!Judowie EurC111y I 
chętnie idziemy w miarę możliwości na r{'.kę 
życzeniom naszych kontrahentów, z którymi 

Dziękujemy za serdeczne słowa - Skiero- chcemy współpracować jak równy z równymi. 
wane pod naszym adresem. Jeszcze raz prze- żądamy tylko jednego: aby i nas"Ze interesy 
konaliśmy się, że dział „Interpelacji naszych gospodarcze były należycie respektowane. 
„Czytelników" nie jedną sprawę może skiero (Lem.) 
wać na odpowiednie tory i nie jedno zło na- cn-------•WWWABllllli2illlllllllill-lll'llMll'lll•--ll!ll-&'li'llll-­

ka-łosz, sę-dzin k-alosz! E. Tam. prawić. 

Czeąo uczą dotąchczasow~do.§u1iadczenia 

zu aj my najlepszych form dla ruchu współzawodnictwa 
Otwieramy dyskusję - na ten temat 

Upłynął już prawie rok od pierwszych, nie- załóg fabrycznych instytucji, komi- J i osiągnięć przod-0wników pracy O'Jółowi zalo· 
~miałych jeszc'"te kroków naszych pionierów tety współzawodnictwa, dyrektorzy, per- gi?. Rozwiązanie tego problemu leży jeszcze 
ruchu współzawodnictwa w przemyśle włó- sonel techniczny, działacze partyjni i '"lwiąz- właściwie w powijakach. Pewną próbę „roz­
klenniczym. Dziś jest już oC'"lywiste, że ruch kawi - jednym s łowem - wszyscy, którym gryzienia go" zrobiono w PZPB w Rudzie, 
ten odegrał wielką rolę w wydatnym podnie- ruch współzawodnictwa i odbudowa naszego gdzie w swoim czas;e znana tkaczka - rekor· 
ieniu naszi'!j produkcji. Dziś także dla każde- kraju leżą na sercu. Szereg fabryk dzistka, tow. Ziółkowska, 'fZięla pad swą opie­
o jest jasne, że ruch ten nie powiedział swe- szuka dróg, by ruchem współzawodnic- kę grup'~ młodocianych ptacownic. Próba ta 

go ostatniego słowa. twa objąć szeroki ogól robotników nawet naj- jednak, choć udana, nie znalazła - o ile nam 
Zrobiliśmy już wiele, lecz wiele jeszcze mniej wykwalifikowanych. W PZPB Nr 1 na wiadomo - szerszego zastosowania . U Schei­

mamy drJ zrobienia. Nasuwa się wobec tego przykład wprowadzono w tym c€lu specja'ne blera znów niektóre tkacrl<i - przodownice 
pytanie: jakie formy powinien przyjąć ruch nagrody i odznaczenia dla zespołów słabych wykorzystywane są jako ofi<·jalne instruktor· 
współzawodnictwa, by sprostać stojącym przed z tym, że miern ikiem ich os i ągnięć będą nie ki młodzieży. Rzecz jednak polega na tym, by 
nim donloslym zadaniom? Vviele fabryk wló- procenty, osiągane przez ,asów" danego dzia- nie tylko· posz\zególne grupy i nie tylko mło­
klennkzych ma już za sobą bogate doświad- lu, lecz osiągmęcia całego zespołu. W PZPB dociani korzystali '"l tego doświadczenia, lec7 
czenie pod tym względem, inne znów, korzy- Nr 17 zasto-sowano inną metodę: każdy wspól- szeroki ogól robotniczy. Rzecz polega na tym 
stając z tego doświadczenia, wypracowały na zawod.n'k ma swój własny miernik osiągnięć . również, by nie tylko poszc1ególni przodnw· 
swoim terenie nowe, ciekawe formy współza- a jest nim przeważnie produkcja z miesiąca nicy, lecz dziesiątki i dziesiątki tysięcy przn· 
wodnictwa. Chodzi jednak o to, by doświad- kwietnia br. downików - nie odrywając s;ę od swej pra­
czenie każdego poszczególnego zakładu pracy Który z tvch systf'mów je5t lepszy - czy cy dotychczasowej przy maszvn11ch, przekilzy­
etało się dorobkiem ogółu w pełnym tego sło- ten z „jedvnki", czy ten z „siedemnastki"? wały swe doświadczen i e ogółowi załogi robol· 
we. 'l:naczeniu. Należałoby przedvskutować barclzo istotne niczej. 

Na tym odcinku są je'5ZC7e po;vaiJle luki, zagadnienie organiz11cji ruchu wspó/z.awodnic- W jaki !'.posób to osiąqniąć7 W szerokiej, 
Sądzimy, że publiczna dyskusja na łamach twa pwcy i roli komitetów wspólzawodnic- publicznej dvskusji drogi te ni ewątlJliwie s i ę 

prasy robotniczej mogłaby poważn i e lJrzy- twa. znaidą. Znpoczątkownnle f<>i dvsknsii jf'sl 
czyn i ć 11 i ę do usunięcia tych luk. Dyskusja, I vVreszcie <Sp rawa nie1miernej w11gi: Jakie wlnśnie celem ler,10 artykułu. Prosimv n ia'<· 
w której wzi ęJ iby udz i ał członkowie są najl8psze drogi przelwznnia do.~wiadczenin najs?ybsze wypowiedzi. H. W. 

wywal się do st warzenia postaci Szarapowa. 
do odegrania jego 1oli Major Frołow zdawał 
sobie sprnwę z tego, jnk delik?.tne i trudne 
jest jego zadanie. Am 1:.ov.. mu~iał być sobo­
:;tórem Szarapowa w pełnym znaczeniu te-
go słowa. • 

, ;;taczał" się w starF go Sza1·apowa i z niecier-
0!1wośdą C"'ekał na z.a.powiedziany przyjazd 
bratanka". 
Minął oznaczony d;;ień, ale Mi&za nie przy­

był. Amosow zacZ?.I poważnie niepokoić się 

'. zwątpił nawet w prawdomówność zeznań 

starego szpiega. A n>oż-= Szarapow odeg1:al ko­
lejną komedię- i ce owo wprowadził w błąd 

radzieckie organy §ledcze?„. 
Ale stary szpieg mówił prawdę. W kilka 

Cini po minionym tr:rmink późnym wieczorem 
ostrożne pukanie do <'kna zbudziło śpiącego 
1uż Amosowa. Zerwał się z łóżka i zaczął nad_ 
sh„chiwać. Istotnie kt)~ c.strożnie ale mÓcno 
puka! do szyby okie:mej. Było JUZ ciemno. 
Nie zap -•lając światł::i. Amosow ubrał &ię i 
vryjrzał przez okno. W mrokach nocy jesien. 
nej za vknem zary: 0wala . się sylwet ka jakie­
goś wysokiego męż.'zyzny. Amosow otworzył 
ostrożnie okno i ciche zapytał: 

- Kto him? 

Zebranie dyrektg1·óv1 
peperowców i venesowców 

W sali Dzielnicy Lewej PPS m1b1'ło st ze· 
branie dyrel~ł-0rów Peperowców i Pepe~9weów. 
Obecni byli dyrektorzy zakładów, należących 
do różnych gałęzi przemysłu. 

Referat o „Organizacji pracy" 'l'-'"glosll low, 
F,rankiewicz - kierownik Wydziału Ekono­
micznego WK PPS. Następny refc>rat - o 
aktualnych zagadnien;ach w przPmy:§'e - '!' 'Y 

głosił tow. Kakietek - klerowr.iI~ Wydzla!u 
Ekonomicznego Ł!i PPR. 

W dyskusji, w której zabrall głos mierfay 
innymi towarzysze: Kołndzłejn:yk. J'!now~k1 . 

Ra.dzikonski, Szczl"pa'1ski. Nowkki I Rołacz 
omówiono· zagadnienia pra!ttyc:;:ne Z\\ iąiane 

z usprawnieniem pracy w przemyśle. 

Praco·Jn!cy konfe~cii na odbudową W u3zavn 
Na ogólnym zebraniu pracowników Il-ej 

lmiany Pai1stw. Fabr. Konfekc. Ośrodka Nr 3 
powzięt1J rezolucję, w której zebrani zobowią­
zują sie dobrowolną uchwałą do opodatkowa­
nia s'ę na rzecz odbudowy vVarszawy w wy­
sokości 0,5 proc od zarobków w stosunku mte­
sięc·zn ym oraz wzywaią pozostałe Ośrodki Nr 
1, 2, 4 do pójścia za tym przykladem. 

twarzy. Miał szara,ve oczy o nieprzyjP.mnym 
stalowym blasku. Ubrar,y był w mundur ko­
lejarza. Misza uw<in.ie i badawczo or zypa. 
tr_ywał &ię swemu „wt· jaszkowi''. Zapanowa­
ła nieprzyjemna i dziwna ci~za , którą pierw­
.;zy przerwał Amosow. 

- Jak dojechał-eś , Misza? - zupełnie spo­
kojnie i bardzo poważnie zapytat Amosow. 

- Dziękuję, dobrze. Uśmiechnął się zlekka 
, bratanek". Mówił doskonale po rosyjsku Po· 
tym dodał z odc1eniem lekkiej iron.ii w głosie: 

- Jak si ę mas·t wujaszku? - Dawno już 
ciebie nie widziałem! 

- Może jesteś głodny? - zapytał Amosow. 
- Z przyjemn0~c1': ziem cośkolwiek -

cżywił &ię Misza. - ·Przyznaje się , że jestem 
5;{idny. 

Amosow wyjął z k· ·edensu chleb, masło i 
l~ 'ełba< ę . Zagotował woję w elektrycznym im­
ór;vku. Wszv&tkie te p:zygotowania czynił w 
!!dlczeniu. Gość równiez nie przerywał ciszy, 

Oblicze człowieka kształtuje się pod wply­
wem różnych przeżyć, z których >.klada się je­
go życie. O człowieku, jego przylwyczaje­
Hiach, nawykach i charak terze wiele mówią 
1 •.ecz:v, któnrmi siG lubi otoczyć. Major Fr0-
!ow dobrze wiedzia: o tym Byl znawcą psy­
chologii ludzkif'.i. "O c':ęsto p0magało m ·1 w 
przeprowadzeniu trudnych i niebezpiecznych 
zadat1. Star y Amosow z zaciekawieniem przy­
tatrywał się przed~'ntom i rzeczom, które 
znajdowały się w 'Tlieszkaniu Szarapowa. -
Chciał wyczuć z tych rzeczy charakter i nawy­
ki starego agronoma. Slarapowa widział i ob. 
,%rwował kilkakrotnie podczas badań w ga­
bmec:c ~~dziego śltdr.zego. Zapamiętał spo­
sób jego zachowania $ię, intonację głosu, ulu­
:.1ione gest y i ruchy. Uważnie studiował cha-­
rakter pisma Szara ·'owa, przypatrywał się z 
o.gromnym znciekawieniem jego licznym fo­
tografiom. Jedn:vm c:łowem st.ary Amosow, 
j&~ wytrawny i doświ~iic:z.ony aktor przygoto-

Wdżn,ym szczegółe:n był fakt, że . jak u~ta_ 
lilo śledztwo na pocl ~t;:;w i e zeznań starego 
szpiega, Niemcy nie p ,siadali fotografii Sza­
rapowa z ostatnich dv.rudziestu lat. Jednym 
?. nie!icznych agent ów, którzy zetknęli się ze 
starym agt'1nomem, był ów tajemniczy czło­
wiek który don;czył mu w 1938 roku radio­
aparat. I ta właśnie okol iczność wzbudzała 

r,ajwi ·~ksze obawy majora. Tajem11iczy „bra­
tanek" Misza, do >.potk::mia z którym tak usil­
me przYi;;vtowywał si ę Frołow, mógł się oka­
zcić tym samym c~lowickiem„. Najważniej­

sze zaś było - dz: ałać tak, by nie suło~zyć 

Miszy i nakryć całą organizację szpiegowską' . 
Dlatea:o właśnie Annsc.w coraz bardziej ,,prze. 

- To ja, wujas· ku! - szeptem odpowie- paląc papietosa i obMrwując staruszka. Od 
dzial n ii::znajomy. cz&su do czasu spc·jrzena ich krzyżowaly r. ię 

- Misza! - w;·Jcrzyknął radośnie Arno- ( wtedy Amosow dostrzegał, iż Misza nieznacz 
sow i pobiegł otw . E:rać drzwi aby powitać c.ie się uśmiecha. Co móg: oznaczać ten uś-
S{:ó7.nionego g1śda. miech?.„ 

Nieznajomy cze:~._,ł na niego 1 mocno uści- - Mieszkasz s<.motrie, wujaszku? - na-
'inął mu rękę. Amosow poczuł przelotne lecz ~e zapytał Misza. 
świdr:ijące spojrzeni"', którym obrzucił go - Samotnie, potwierdził Amosow, a w gło­
przybysz. Dop'.Pro ,_ . 11n 1, ri.i'J, gri :v "~ apalono vie przebi er.:ł ~1 rriu m ;n;I „dlaczego zapy tał o 
.światło, Amvsow u~rzal !J.i. .<:ed sobą wy"11~ :c - co, s_zyżb.'.' ~ii;; cze11Gs domyślał?". 
l;lO mężczyznę O mlodej, pociąglęj, 0i010nej _,. 



Str .. ~ 

.§lorice - swoboda 

Rado n a o ro 
K lonle PZPB r~r 1 w 

P-0 obu stronach pięknie wygracowanej dra­
g;. wśród staranni?. utrzymanych klombów, 
ciągnie się szereg drewnianych domków :r. o­
i;zk.Jonymi werandami. a piask.own'cach, ria 
polan;e, huśtawce i w lesie - wstędzie grnpy 
roześmianych dzieci. Tutaj właśnie, w Wiśnio­
wej Górze, znajduje się ośrodek kolonii letnich 
dla dzieci robotników PZPB Nr 1 (Scheibler). 

1fł maja rozpoczął się pierwszy turnus -
dla najmłodszych, w wieku 4-7 lat, za parę 
dni przyjadą dziPCi w wieku szkolnym 8-15 
lat. Do ko11ca lata kolonia Scheiblerowców 
da s!ońce, swobodę i wypoczynek przeszło jed­
nemu tysiącowi dzieci swych pracowników. 

m~cn:c. Opalone buiie, ~miejące ~·ę ślepki, r 
mowią same za sieb'e - d7.ie<:i czują się +'.Jnj 
świetnie i w pełni korzysta'ą z dobrodziejstw 
lat~. Wyżywienie jest doskonałe. PZPB Nr I I 
ma1q wiosną fermę.. skąd dowozi się co dzień 
~so. litrów. pełnotłustego mleka, masło, ;nja 
smictanę, J<1rzyny i owoce. Nie bra;{ im 
t~k <J-r1a·ch aomidorów i trusk?wek. 

Na kolonii PZPB Nr 1 je<l"n z btih}'r.k<iw 
oddany zo3tał dla dzieci rohotników PZPB N1 
14 (Sztajnert}. 30-cioro dzieci korzy~\a. tutaj 
z tych Gamych praw, co re6zta dzieci. 

Nad calośc;ą :żyda na kolonii czuwaji\ w 
pierwszym rzędzie kierownik tow. Zygmunt 
Slaza oraz ob. Helena .Jastrzębska. kh co· 
dzienny trud wynagradza Ją w pełni rado. ne 
buziaki dzieci~ce. . 

W onjblimzych dniach pierwszy turnus do­
biega kCłńca - w sobotę dzieo wezmą u:ir1ał 
w pożegnalnym przedstawieniu kostiumowym. 

Opu6u:zamy kol')nię PZPB Nr 1, która Je6t 

Nr 16-5 

li' tę ~ z pourotena 

O właściwą pozycję 
Jak wynika z ostatnio ujawnło:nych za. 

ml zeń Zarządu Miejskieg-o, Łódź ma 
otri:ymali w roku 1949 nowy teatr, kt6ry 
sta11ie na Pl. Dąbrowskiego. Że stanie na 
placu - to, <><:zY"-Ucie, nie wszystko. No• 
wy teatr musi STANĄC mocno „NA N~­
GACH". W tvm celu Zaną.d Miejski powi­
nien się „POSTAWIC NA GLOWIE", aby 
NA CZELE nowego przybytku sztuki STA­
NĘŁA taka dyrekcja, która nie „POŁOZY'' 
go wobec łód'tkieJ publlcr.nośd. Tylko wów 
c:r:as bowiem będzie stanowił powatną po. 
iycję w :tyciu kulturalnym naszego miasta. 

Klub pracownlc7-V 
Ciekawe. czemu dotąd ui1•wa tej nazwy 

pewien „lokal" p.r:r.y ul. Narutowicza, skoro 
d<Jbrze wiadomo, te lokal ów to nie iaden 
klub - ·tylko knajpa. uo której wuystk!m 
uczciv.-ym pra~ownikom w1tep jest wzbro­
niony (1.abranła im - kiet1Z1>ń). 

Sw'lll\ drogą d-0b11.e bytchy tyllńyśleć 
o ,.Klubie pr<Jcown4C'l~m" w Łodxi. Tylko 
takim "pra.wdrlwym" b<!i: nadutywan!a 
nazwy. 

Łodzianin. 

Z LIGI KOBIET 

Zarząd Ligi Kobiet w Lodzi, zawiadamia 
aktyw Ligowy, że w dniu 18-go czerwce. rb. 
o godz. 15.30 w lokalu OKZZ ul. Traugutta 
Nr 18 odbędzie się Nadzwycujne Zebranie 
Zarządu Ligi Kobiet w Łodzi i Zarządów 
Dzielnicowych oraz z,uządów Kół. Gdy zwiedzamy kolonię, mimowoli na~uwa 

się nam porównanie z czasami sanacyjnymi, 
kiedy to dzieci robotników łódzkich nawet 11ie 
wie.dzialy, jak wygląda wieś, kiedy dusiły .;ię 

I prawdziwym dowodem zdobyczy świa•a Jr1cy 
- z głębokim przekonani'lm, że dziecin!l1 ro-

.Maleńka Ewa w słoricu • botniczym dobne się tam dzieje. .M. Z. Obecność obowiązkowa. 
llJ•;IJ:l;'lill':l::i::t.:li:l,il'.l:ltlliJl<IHl-'lllll'l:lliilllłl:llllitl!llH!;l:!l,llnl!il.1~1111$1111!'1. łlll•~'ilt!lfl'll''l;.(:!l'llllit:•m .• li'ł'!!i'.1;:1,11;m::tilłi1·,l'llPI I I I I LI f, 1.lt;lillla:iłJILIHlhł:.łl!lr.llliil·il,'łllł'll!ilHl„fi!t .I .I• l,;l .1.,lnlil~l~.~tt>lił:lł!~41'10l\l·.r.1m, ł":llf.'1·1',11 n f. .. f'l',P,li'li·D 

t~ze:o:~~neni~at~i;lid~=~~~~~ ~~~~~;o~i~s~~ p usy • m·1nusy· Ili os• ro~ku 11onfel.cy1•nym 11r 
;:~~~~i~ i~~d~~:::c:~~~~~lle~:n~~~~i ~~~ li tł . U I\ I\ ' Ił 
i:i~~fa!:ibr;;~~tż:: ~~~~Zj~J~~{ó~~~;~~z:;:i Obok sukcesów niedomagania na odcinku dyscypliny pracy 
1a kolonię PZPB Nr 1. 

Rada Zakładowa PZPB Nr 1 w porowmie- W Ośrodku Konfekcyjnym Nr 4 przy ulicy I nowią kobiety, a pomimo to nie ma tu żlob· jest bardzo paląca. Są•faimy, źe powinno s;ą 
znaleźć jakieś kompromisowe wyjście, którs I 
do czasu zakonczenia budowv pozwnliłoby je-
dnak matkom qdzieś umieśc;ć swe dzieci pod 
opieką. Przypuszczilmy, że dyrekcja i Rada 
Zakładowa uczynią 1e swej strony wszystko, 
ażeby matkom-robotnicom przyjść z pnmOC!\· 

Z. P. 

niu ~ Wydziałem Socjalnym Zakładów za;ęla SzterEnga Nr 26 rozdano onegdaj nagrody ka .Wprawd7.ie preliminowano 30 milionów zł. 
się willami w Wiśniowej Górze jeszcze w ro- przodownikom pracy za 6 etap (kw.Jecieńl na budowę p:ęknego żłobka, który pod wzglę· 
ku 1946. ·wyremontowano budynki. zbudo Na- współzawodnictwa. Ogółem nagrodzono 24 dem wymogów higieny i urz.i.dien 6tanie na 
n'> nowi\ kuchnię z wielkimi kotłami, ;;prowa- osoby, przy nym pierw&ze miejsca zajęli: w wy;;ok1m poziomie. Budowę ma się rozpocząć 
Ó'i.C·no specjalne łóżeczka dla dzieci mb..!swch krojeniu ob. Pakulska Genowefa (284 procent w tym roku, lecz termin ukończenia dyrekcja 
i star57.ych, urządzono jadalnie, świetlicę i normy), w szwalni - ob. 1Noźniak Eugenia przewiduje na rok 1950. Jest to zatem jeszcze 
punkt •anitarny z apteczką, wagą 1 izolatkami (289 procent normy). w tkalni - ob„ Ciesiel· .muzvka pn:V'~zlości" a tymczasem kwestia 

~a ~ieci na wypad~ ~orob~ N!e upom- s~ Jfuef (ln procJ i w w~oitcza~i - ob. ---------------------------------------­
ni1rno tet o aparacie radiowym, bibliotece Palus;itska ZoLa (288 procent normy). Wyni· 
róinych grach, kredkach ilp„ które wypełnia- ki są piękne bezwątpienia, lecz jest jeszcze 
jlł dzieciom dni deszczowe. Zakupiono pościel druga -strona medalu. Star7.y pracownicy zwie· 
i powleczenia, ręczniki, nakrycia i misen:•ti. rzali mi Gię, że zdarzają się w fabryce i takie 
Wiele pracy i trudu włożyli tu robotnicy wypadki, iż niektóre robotnice nie przestrze. 
PZPB Nr 1. Zato mają dziś pełną satysfakcję gają dyscypliny pracy, spóźniaiq się, marnują 
- kolonia nie tylko całkowicie wypełnia swe drogocenny czas. Sądzimy jednak, że fabry­
zadanin., ale cie«zv oczy estetycrnym wyglą- ka, która Glusznie się szczyci tak wielką licz­
dem - to doskonale zorganizowane państ'!W· bą przodown;ków pracy, zdobędzie tiię i na 
ko dzleci~ce, gdzie dobro dziecka jest najwyż- ten wysiłek, aby jak najprędzej ueun1tć l&t· 
azvm celPm. I niejące usterki i na odci.nku dyscypliny pra-

. Dziećmi w Wiśniowej Górie ,;ajmuje się I cy. Przy sposobności chcielibyśmv j~z<::7e 
wykwalifikowany person Pl. W '<'.'hwili obecnej zwrócić uwagę na następujący fakt: nlbrzymią 
na 260 dziPrl je.;t 8 wychowawczyń I 15 po- większość 5-tvsięcznej 'Załogi fabrycznej sta· 

Wcwraj przed Okręgowym Sądem Karnym 
toczyła się sprawa o charakterystyczne prze­
stępstwo, będą.ce wynikiem st~unków woj•m­
nych. 

Nadeszło nowe ·obuwie 
dla ludzi pracy 

czeskie 

Mianowicie, Franciszek Kalinowski poszedł 
w roku 1939 do Wojska Polskiego, zostawia­
jąc 7.onę swo1ą - Helenę i 2 córki, oraz pa­
rę staruszków, swych opiekunów. Wojna rzu­
ciła Kalinowskiego do Francji, potem do Nie­
mieć, skąd pisywał do żony listy. W roku 
1945 poznał w Niemciech Marię Nowick4, z 
którą przyjechał do Łodzi i wziął ~luo w G­
rzędzie Stanu Cywilnego, gd?:is podał s:ę z11 
kóWalera. 

Możemy się podzielić z naszymi Czytelnika­
mi nowiną, źe nadeszły nowe transporty 
(12.000 par) damskle!Y-> letniego obuwia oraz że 
łółłe talony, uprawniające d-0 odbioru tego 
obuwia, a wystawione z terminem ważtiości do 
dnia 19 bm. eo!taly przedłużone do końca 
uerwca. Ponieważ szczęśliwi posiadacze ta­
l(Jnów przechodzą sporo udręki zanim udaje 
im sią wymienić talony na te pantofelki, ko­
munikujemy, źe obuwie można nabywać aż w 
siedmiu •'klepach Bata, a mianowicie: przy 
Piotrkowskie.i 4, przy Piotrkowskiej 73 i Piotr­
kowękiej 281, ponadto przy ul. Nowotki 10, 
Andrzeja Struga 18-20, Pl. Reymonta 5-6 oraz 
przy Rynku Baluckim. Wówczas, gdy sprze­
dawcy i klienci w sklepach połoźonych w cen­
~_,-.-..... .....,~ ... ..,~ 

Wczasy dla dziennikarzy 
Komisja Wczasów Związku Zawodowego 

Dziennikarzy RP podaje do wiadomości, że są 
jeszcze wolne miejsca na lipiec, na warun­
kach ulgowych w następujących ośrodkach: 
Kudowa, Duszniki, Swleradów, (Wieniec 
Zdrój) Polanica, Ciechoc:nek, Mielno. 

trum miasta sprawy swe zalatwi11ją w tłoku, 
pośpiechu i ·zdenerwowaniu, t1klepy położone 
np. pni:y ul. Nowotki lub Bałuckim Rynku 
świecą pustkami, choć posiadają na akładzie 
nie gorszy asortyment towaru. Dlatego byłoby 
wskazane, aby dopływ klienteli Gkierqwał się 
w stronę owych sklepów, co znalrnmicie od­
ciąży pracę w sklepach „Bata" przy ul Piotr­
kowskiej. 

Tymczasem do Urzędu Gminnego w Lud·Jfi­
kowie, gdzie mieszkała pierwsza żona z dz:eć­
mi, nadeszło zawiadomienie o ś!u',ie Kalinow­
skiego. W ten' sposób Helena Kali:iowska do­
wiedziała się, te mąż jej jest w kraja i jut 
ma drugą żonę. 

Wczoraj Kalinowski zasiadł na ławie oskar· 
żonych pod zarzutem popełnienia big'imii. Tłu­
maczył się, że llsty jego do żony pnost'iwa· 

W PZPB Nr 2 w• przędzalni na 6 stro- noc.) i Apolonia Stanisławska (154.8 proc.). ' 
11ach uzyskała Maria Stelmaszczyk 134.1 W PZPB Nr 9 wyróżniły się prządki Kry­
Droc., a Janina Mm::ha 133.2 proc. Janina ;tyna Ludwiczak (164 proc.) i Krystyna 
.farczak („czwórki") osiągnęła 137.3 proc„ ::irygielska (151 3 proc.). 

'l Józefa Ciesielska (3 strony) 141.8 proc. W PZPB Nr 16 w przędzalni (4 strony} 
W tkalni na 6 krosnach odznaceyły się Ma- -Odznaczyły ~ię Władysława Bańkowska 
'ia Drelich 158 2 p1oc., Helena Jaworska 1145 proc.}, a Zofia Kisiel i Zofia Stolecka 
'153.8 proc.) i Mana Skabiak (151.3 proc.). oo 144 proc:. 

dwóch .żon 
ły be'!: odpowiedzi i te w Holandii spotkał 
znajomego z Po.Iski, który mu ;i::iw;edział, i;e 
nie ma poco wracać do kraju, gdyż ~am 'e>St 
wszystko zniszcz<me. Przypuszczał, :ie żona 
jego wraz z dziećmi "Lginęła. O oa;.u jednak 
dobrej woli oskarżonego mówi fekt, z~ kiedy 
jego p!erwsza tona zgłosiła się do niego jut 
w Łodii - nawet nie zainteresował s:ę dz'.et• 
mi ! nie czynił nic, by im pomóc i j0 ?.obaczyć. 

Sąd pod przewodni<:twem sędz.ieqo Szałań• 
skiego skazał Kalinowskiego na 1 r:ik wtę· 
zienia. Najwyi621y wymiar kary p!z!fW':dzlany 
L•>St8'A}l za tego rodzaju prze&ię;is~w' wyn04f 
5 lat więzienia. • 

ZA :FAŁSZYWE ZEZNANIA 
Bronisław Skrzn>aak i !gna.cy Kowale­

wicz zostali skazani wczoraj na katq po 1 ró• 
ku więzienia 1i zawieszeniem za doten:e mima 
przyrie<:zenia fałs-zywych 1i!!7nań w cuaie śledz• 
tWll. przedwko volksdeui..choWi, Augus~owi 
Henz.lowi. 

PROCES STEFAN"SKIEGO I TKACZYKA 
w Wojskowym Sądzie Rejonowym w lh'! 

dzi odbyła się przerwana pried dziesi~ 

cioma dniami czwarta kolejne. sesja w sprawia 
przeciwko nieuczciwym dyrektorom i kierow ... 
nikom byłego Przedsiębiorstwa Państwowegs 

Trakt-0rów i Maszyn Rolniczych: Stefańskiemu 
i Tkaczykowi. W dalse;ym ciągu Sąd pnHłU• 
chiwał świadków. Zeznawali inżynier Szyszko, 
dyrektor Chrzanowski, ini. Januszewski i bu• 
chalter Dietrich. 

Wyrok zapadnie za kilka dni. 

Zgłoszenia do dnia 19 bm. przyjmuje s~-­
kretariat oddziału łódzkiego, (ul. Piotrkow­
ska 133, IV p.) (gmach PAP) w godz. od 11 
cio 14-tej. 

aronisław Ciuła uzyskał 150 proc. Na W PZPB Nr 22 w przędzalni (4 strony) 
,czwórkach" pierwsze miejsce zdobyła He- Jsiągnęły Zofia Grzęło i Genowefa Jaska 
ena Płachta (163.7 proc.). Następne miej- po 163 proc., a na 3 stronach Leoka.dia 
lCa zajęły Maria Jóźwiak (161 porc.) i Ire- Tańczyk i Janina Cabaj po 168.8 proc. Co usłyszymy przez radio 
11a Kucharska (158.6 proc.}. W PZPB w Pabianicach Alfreda Latusz-

WIECZOR DYSKUSYJNY 
w Polskim T-wie Farmaceutycznym 

Staraniem Zarządu łódzkiego oddziału Pol~ 
gl;Jego T-wa Farmaceutycznego dziś, w czwar 
tek dnia 17 czerwca br. od godz. 19.30 popol. 
w iokalu Okręgowej Izby Aptekarsk.iej ~rzy ul. 
Piotrkowskiej 50, I p. front, odb~dz1e się wie­
c11:ór dyskusyjny z odczytem prof. Czesława 
Dybowskiego na temat: „Próby wstępne przy 
wykonywaniu analiz toksykologicznych i far­
makopealnyrh'". 

ODWOŁANY POCIĄG 

Pociąg pasażerski Nr 543 odchodzący o go­
dzinie 13 m. 38 z Łodzi Kal, do Zduńskiej Woli 
I pociąg Nr 544 odchodzący o godz. 15 ze 
Zdufukiej Woli do Łodzi Kal. z powodu prze­
budowy mostu na nece Ną w dn. 17 czerwca 
rlł. lmnować nłe będ1ł{!. 

W PZPB Nr 3 w tkalni we współzawod- ~lewicz (8 krosien) zdobyła 171.9 proc., a Program na czwartek 17 czerwca 1948 ro-ku 
ictwie zespołowym zespół Sobańskiego Wacława Borowska (6 krosien) 168.5 proc. 

'128.1 proc.) wyprzedził zespół Niedbała 'la „czwórkach" Stanisława Bujnowicz uzy-
12

·04 Dziennik. 12.25 Pieśni Perkowskiego 
'102.1 proc.) a eespół Buchnera (108 proc.) ;kala 167.2 proc., a Helena Swiątek i Józefa i Szeligow.skiego. 12·45 (Ł) ,Nowa Gtruktura 
- zespół Bociana (101.6 proc.}. Bron!sława Barańska po 164.1 proc. spółdzielczości'' 12.55 (Ł) c'hwila muzyki lu-
Deka (4 krosna) uzyskała 180 proc., a Ge- W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkalni dowe~. 13·00 Muzyka polska. 13.45 Muzyka 
11owefa Zwolińska 169 proc. (10 krosien) pierwsze miejsca zajęły- Marla powazna. 14·30 (Ł) Z dzisiejszej prasy. 14.35 

W PZPB Nr 4 w tkalni na 16 krosnach \>lajer (175 proc.) i Janina Stramska (161.6 (Ł) Muzyka ·obiadowa (płyty}. 15.05 (Ł) „Miej-
wysunęJy się na czoło Michalina Lipińska Droc.). Ksawera Szymańska (8 krosien) skie Mu~eum ~:tuki otwarte". 15.15 (L) „Spie-
'180.1 proc.). Eugeni.a Filipczak (111.2 P'roc.} ~slągnęła 114.6 proc., a Regina Poros 161.4 w:amy p!Osenkl' · l5.50 Muzyka. 16.00 Dzien"' 

Eugenia Makota (162.2 proc.), Droc, Na „szó~kach'' wyróżniły s!ę Stanisła-· nik. 16·20 „Nasze uzdJowiska", 16.30 „Na swoi~ 
W PZPB Nr 6 w tkalni (6 krosien} Ste- wa Baranowska I Leokadia Franciszkowska ską nutę''. 16·55 DYMITR SZOSTAKOW ~ 

an Dybała osiągnął 163.7 proc., a Feliksa oo 175 proc. a:i~Y.cja słowno-.muzyczna. 11.45 „Z życia tech• 
.1arciaiec 163.2 proc. Na „czwórkach" od- W PZPB w Zgierzu odznaczyły się na 4 nikt · 18·00 „Z zycia wyższych uczelni'' .. 18.05 
maqyły się Maria Rajska (162.4 proc.) rosna:h Maria Podradzińska (155 proc.) Pogadanka dra Wl. Serafina. 18.10 „Dla każ-

Emilia Janiszewska (161.3 proc.). W przę- Antonina Nowak (153.3 proc.), a na 3 stro- dego coś miłego". 20.00 Dziennik. 20.30 (Ł) 
izalni (750 wrzeq wyróźniły się Helena riach osiągnęły Anna Cieślak (160 proc.) Muzyka taneczna (płyty). 20.58 (Ł} Omówienie 
Pęcherzewska (148 proc.) i Helena Wró- Helena Podradzińska (155.5 proc.). progr. lok. na jutro. 21.00 Opera Donizettiego 
olewska (147.3 proc.}. W PZPB w Andrychowie w przędzalm „Napój Miłosny'', TRANSMISJA Z RZYMU. -

W PZPB Nr 7 tkaczka Bronisława Bie- 'la 4 stronach ueyskały Janina Kudłacik 2L40 W preerwie I-s;zej - Felieton literacki 
~iak (4 krosna) uzyskała 118 proc., a Marla 1137.2 proc.), a Aniela Bizoń i Rozalia Kar- pt. „Upajające powietrze W-wy". 21.55 D. c. 
Gręoowska (173.1 proc.). W przędzalni (780 itoszka po 136 proc. Na 3 stronach Lucja Opery. 22·4fi II-ga przer.wa - Ostatnie wi1-
wrier.) odznaczyły się Maria W1tuła (160.2 V-lróbel uzyskała 143 proc. domości. 23.00 D. c. 'Opery. 23.55 Pr<>qr&n M 

~....,..~1S&WWWl!lll!9!1111illlil•m•łllll'IR11•„•••••••:11•!1!•m11111ill!la-•111a„. tl!it111111m•••••--•=-· iutro. 24.ąo Zakończenia au~c,if. i Hymsi. 
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Kronika . Kalisza' zie na 
Od kwietnia trwa już akcja wczasów I Szkoda jednak, że nie wszyscy ro­

letnich, organizow:.ma przez Centralną, botnicy doceniają należycie znaczenie 
Komisję Związków Zawodowych. W czasów i często rezygnują z przyzna­
Kaliszu jak i · w innych ośrodkach kra- nego im prawa wyjazdu na dwulygod­
ju, pracownicy zrzeszeni w Związkach niowy wypoczyr.ek nad morze czy w 
Zawodowych mogą korzystać z tej wiel malownicze okolice Dolnego śląska, 
kiej zdobyczy, jaką są wczasy. które przed wojną rirzycią,gały swym 

, Pogotowie przeciwstonkowe 
' , 

~-

1 W związku z pojawieniem się stonki zobowiązani są do natychmiastowego 
~ ziemniaczanej w powiecie jarocińskim przeglądu swoich plantacji ziemnia­

w okolicy m'iasta Pleszewa - zarzą- czanych, pomidorowych i buraczanych 
dzam na terenie m. Kalisza ostre po-

KOMU WINSZUJEMY 
Czwartek, 17 czerwca 1948 r. 
Dz.'iś: Adolfa i Inocentego 

DY.żURY APTEK 
Dziś oyżuruje apteka mgr. Sumiń­

skiego Plac Kilińskiego ~. tel. 14-26. 

TEATRY 
Dziś teatr nieczynny. 

W piątek dnia 18-go o godz. 19.15 
})O raz ostatni „Jeszcze są na świecie 
baśnie''. 

W piątek dnia 18-go o godz. 19.4-5 
premiera sztuki Hołuja „Dom pod 

~ Oświęcimem". Zniżki ważne. 

KI N A 
., Wolność'': , .Moje uniwersytety'". 

Poc~tek seansów o godz. 16.30, 18.30 
i 20.30. 

,.Baltyk" wyświetla film produkcji 
ra.dzi.eckiej p. t. „Aleksander Newski''. 
Początek seansów o godz. 16, 18, 20. 

„Sty'lowy": „Młodość Tomasza Edi· 
sona". Pocz. seansów o gadz. 16, 18, 20. 

gotowie przeciwstonkowe. Wszyscy wła w poszukiwan•u ognisk stonki ziemnia-
ścic!iele, dzierżawcy i użytkownicy dzia czanej. 
łek rolnych i ogrodniczych położonych 
w granicach administracyjnych miasta, 

. Prezydent miasta Kalisza 
(-) Andrzej Bonus.lak 

------

Brawo. saperzy! 
W związku z imprezą szkolną urzą· towany most znajdował się aż w Izbi­

dzoną na Stad1onie Miejskfm i spodzie- cy Kujawskiej. Jednakże już dnia 10 
wanym 'o/ielkim napływem •.v:idzów, bm. o godz. 11ej (w nocy) „ktoś" wy­
zaszła potrzeba zbudowania na „Ber- ruszył po drzewo. 
nardynce" drugiego mostu, któryby u- A szkoły powszechne z powiatu, któ 
łatwił dostanie się na stadion. • re przyjechały oglądać imprezę w 15 

Komitet Imprezy zwrócił s1ę wobec godz~później, przecho~'lzlly swobodnie 
tego do władz wojskowych z prośbą o na stadion po „ ciepłym" jeszcże mo· 
wybudowanie mostu w jak najkrót- śc1e, obok którego wypoczywali praw-
szym czasie, w miarę możności .....;.... w dziwi „czarodzieje" jego budowni-
dwanaście godzin. Materiał na projek- czowie. E. M. 

Kronika milic:yine 
W dniu 7 czerwca br. dokonano k~-1 • * • 

dzieży roweru damskiego na szkodę Dnia 12 bm. obok dworca kolejowe-
ob. Matczak Krystyny, zamieszkałej w go w Kaliszu rzucił się pod pociąg w 
Raczewie, pow. Koźminek. Dochodze- celu samobójczym 43-letni Stefan Bal­
nie wszczęte przez posterunek MO w cerzyk, zamieszkały przy ul. Podgórze 
Koźminku doprowadziło do wykrycia nr 23. Balcerzyka z obiema odciętymi 
i ujęcia SP.rawcy, którym okazał s1ę nogami powyżej kolan ~ pokaleczoną 

~· Stanisław .Tanas. zamiesźkały w Karo- głową przewieziono do Szpitala Miej· 
Telefony lewie Starym. Rower zwrócono p_osz- skiego w Kaliszu, gdzie\ następnego 

kodowanej. dnia zmarł z upływu krwi. 
Komenda MO 16·62 • • • Dochodzenie wykaże powody rozpa-

Miejskie Pogotowie Rafonliowe i Straż We wsi Zalirzyn, gm. Strzałki, z mie czl5wego kroku denata. 
Pożarna 21-77. szkania Stanisława Brusiaka n5.eznany • • • 

Informacja telefoniczna fBiuro nu- sprawca zabrał marynarkę męską, piłę Dnia 11 bm. we wsi Kosmow, gmi-
merów), podawanie dokładnego czasu I do drzewa .i parę lejcy. Energiczne do- na Ceków powiesił się w stodole Wol-
12·11'. · chodzenie doprowadziło do ujęcia zło- ski Józef, lat 48. Przyczyną samobój-

~ Informacja pocztowa 14-07„ dzieja, .którym był Józef Leszczyń~ki, stwa były niesnaski rodzinne na tle ,„ Inlormacja kolejowa 10-51'. zam. w.. -Henrykowie, pow. Ząbkowice. majątkowym. Dochodzenie w toku. 

Jeszcze są świecie 
Teatr Miejski w Kalli.szu wystawia I wi Teatru, że własnie w wystawienie 

sztukę p. t. „Jeszcze są na swiecie ba· tej sztuki włożyli tyle pracy. Kasa „na­
śnie", której akcja odbywa stę na„. wala" jak zwykle, chociaż widzów spo 
Lazurowym Wybrzeżu. ro. Robotnicze Towarzystwo Przyjaciół 

Ludzie wracający z teatru o późnej Teatru w Kaliszu, które miało zająć się 
porze, pogwizdują sobie f na ogół są popularyzacją sztuki teatralnej w na· 
zadowoleni z tych krótkich', beztroskich szym mieście, podobnie, jak kasa, „na· 
chwil, spędzonych w Monte Carlo, wala" i do tej pory nie stworzyło 
wśród pustej, głupiej, a zawsze wesołej trwałego pomostu między konsumen­
hołotki ze światka sprzedajnych dzien tern sztuki tetralnej, jakim jest robot­
nikarzy, podobnych: im kobiet, książąt nik, a teatrem. 

Na wyrożnienie zasługu3e gra Han· 
ki Dobrzanki w roli księżniczki Ijoll, 
Zbierzyńskiej Haliny w roll ciotki 
kuplerki Matyldy de Jean Cloud i E­
ryka van der Stjolmara. 

Więc, jeśli :macie czas, pogrążcie się 
na dwie godziny w świecie baśni, nie­
daleko, bo w Kaliszu i me drogo, bo 
w najtańszym z teatrów - Teatrze 
Miejskim, również w Kaliszu.„ 

(D·z~ 

z sy 
pięknem i warunkami zdrowotny.mi rze 
sze turystów nie tylko z Niemiec, ale z 
całej Europy, a nawet z Ameryki. Kar­
pacz, Kudowa - Zdrój, Duszniki - Zdrój, 
Szklarska Poręba, Przytok koło Zielo­
nej Góry, Sżczęsnowo i Agriieszków 
pod Jelenią Górą - oto nazwy. n;i.ó­
wiące same za siebie. W każdej z tych 
miejscowości członek Związku Zawo­
dowego może w ciągu dwutygodniowe­
go wypoczynku czerpq,ć siły da d:il­
szej pracy. 

Koszty utrzymania jednej osoby w 
domach wypoczynkowych wynoszą dla 
pracownika zarabiającego do 15 tys. 
zł. miesięcznie - tylko 54 zł. dzien­
nie, dla pracownika zarabiającego po­
nad 15 tysięcy-100 zł. dziennie. Kosz­
ty podróży w obie strony pokrywają 
zakłady pracy. Zaznaczyć należy, iż 
można zabrać ze sobą na wczasy jedno 
dziecko do lat 7~miu, przy czym koszty 
utrzymania dziecka pokrywa zakład 
pracy z funduszów kolonijnych. 

Jak pisaliśmy od 16 czerwca urucho­
miony będzie specjalny pociąg z Łodzi 
do Jeleniej Góry, w dniach: 15 i 1 P. 
czerwca, co umożliwi wygodny dojazd 
do miejscowoś_si wypoczynlwwych. 

Niech więc robotnicy kaliscy nie 
ociągają się z wykorzystaniem sposob­
ności i po otrzymaniu urlopów zgło­
szą się do sekretariatu swego Związku 
aby otrzymać skierowanie do w·ybra­
nej przez siebie miejscowości. Les. 
r.rll:I I. m 1:11:111:1 I ll'r" :rt HI 'I I n.n 11H I 1.1 1111'1"1 111 I I 1'11 

Popularyzacja prawa 
Dnia 17 czerwca 1948 r. o godz. 17, 

w Sądzie Okręgowym w Kaliszu - na 
&ali posiedzeń Wydziału Karnego, po­
kój nr 109, odbędzie się z udz.'i;:iłem 
przedstawiciela Ministerstwa Sprawie• 
dliwośc1 konferencja celem omówienia 
spraw związanych z akcją populary· 
zacji pra .va. . 

Na konferencję tę zaproszeni zostali 
przedstawiciele: Prezydium Rady Na· 
rodowej (mli.ejskiej 1 powiatowej), 
władz administracji ogólnej, Prezydium 
miasta, władz' szkolnych, wojskowych, 
sądównictwa wojskowego, lnspektora 
pracy, władz bezp1eczeństwa publiczne 
go, Milicji Obywatelskiej, partii poli• 
tycznych, związków zawodowych, orga 
nizacji młodz1eżowycłi, ZSCh„ TUR, 
Ligi Kobiet, Zrzeszenia Prawników 
Demokratów, przedstawiciele rzem10• 
sła, spółdzielczości, ubezpieczeń społecz 
nych, prasy, radia, filmu, „Czytelnika" 
„Wiedzy" :i „Książki", większych fa• 
bryk i inni. 

Ze względu na 'doniosłe znaczenie 
społeczne zagadnień, które będą oma­
wiane na wspomnianej konferencji, po• 
nown5.e uprzejmie proszę zaproszonycłi 
przedstawicieli o wzięcie udziału w 
tej konferencji. 

P· o. prezesa sądu 
(-) J. Nowak 

wiceprezes 

i [nnycli im podobnych „antyków".. -------------------------------------------... ----~--
Gdyśmy pytali dyr. Winieck1ego, dla Tl k • • I • • d • · 

~~t~:~~:l:!\~:.n;:~:~~t_:~::~ o 1n1a p yn1e m10 em 1 
publiczność widziała w tym sezonie nie Znana sprzed wojny jako siedlisko I W krótkim st"sunlCowo olfresle cza-' starzy i młodzi. Nie brak wsród 

sok m· 
jedną poważną, „nadzianą" proplem•- radykalnego ruchu chłopskiego oraz ze su odbudowano zniszczenia wojenne. nich Widarzy i junaków z SP. 
mi sztukę, po trzecte - musimy w swych pięknych „ i w1elkich sadów, W wielu' zagrodach czerwienią się Za kilka dni wypełni się Tłokinia set 
końcu nauczyć s'i.ę śmiać - to znaczy plantacji truskawek, malin, hodowli wzniesione po wojnie budynki, świad- kami robotników i robotnic z Kalisza, 
I artyści i publiczność, a po czwarte pszczół, bydła, koni, trzody l drobiu - czące o niespożytej energii tutejszych zatrudnionych masowo przy zrywaniu 
- co macie przeciwko tej sztuce?." wieś Tłokinia W:i.elka jest znów dzisiaj mieszkańców. Na wykończeniu znajdu malin, a Kalisz i inne miasta Polski 

Musiałem się zgodzić z dyrektorem godna naśladowania. je s'i.ę również duża, piękna szkoła po- zasypane zostaną masami truskawek, 
Wlnieckim, sztuka pusta, bo pusta, ale Mieszbńcy Tłokini Wielkiej konty· w~zech~a o 1~ ~zbac~, w b_u~owę któ- malin i czereśni. E.K. 
i to w naszym Kaliszu się przyda. nuują w Polsce Ludowej ze zdwojoną reJ włozyła wte;S z k1erowntk1~m szko- ••••••••• ... ••••••••••••• •••••• 

Zresztą nie dziwimy się zbytnio dyr. siłą pracę w dzidzinie kultury i oświa ły <?b· K9rnack1m na czele wiele pra­
Win:ieckiemu i artystycznemu zespoło- ty wsi. Bo chłop tłokiński wychowany cy i pieniędzy. 

w twardeJ· szkole ,,Zarania" i „\Vyzwo- Na. po~kreślen. ie .zasługu. je fak.t c. ał-
Zawiadomienie 

Nominacia 
Starosty powiatowego 

Minister Administracji Publicznej 
dekretem nominacyjnym z dnia 24 ma­
ja 1948 roku mianował starostą powia­
towym kaliskim p. o. starosty ob. Hen­
ryka Naskrenta. 

k Ligo Kobiet zawiadamia, że w czwar lenia" nie czekał, aby ktoś z zewnątrz -owitego zrad1ofon1zowan1a. wsi„ 1 w 
podnosił jego wieś pod względem kul- toku będąca sprawa e1ektryf1kcaj1. W tek, dnia 17 bm. o godz. 18-ej w sali 
turalnym czy gospodarczym. Sam ni- tej c~w:i.1~ gromada tłokińska pracuje Rzemieślników, przy ul. Piekarskiej 
welował pagórkowate grunty.' zakła- :n.er~1:zn1e nad ·~mc;l?wą szosY:, by P~Y odbędz.'ie się prelekcja sędziego Jaźwin 
dając na nich sady, warzywnika oraz J~zdzaJące w na1bllzszych dntach dz1e· skiego na temat Ochrona Kobiety w 
słynne plantacje truskawek i malin. siątki aut po setki ton truskawek, ma- . " Ob „ tk' n 
Sam organizował eksport wielkich ilo- lin, warzyw I innycli owoców nie grzę· prawie., p:acy. · . ecnosc wsz~s 1c. 
ści owoc9w. sam P?dnos5.ł. kutltu~~ wsi zły ~ błocie. Przy ~udowie tej szo.sy I ąłonktn 1 zamteresowanych mile ~ 
i dbał o kształcenie swoich dzieci. pracuJą wszyscy mieszkańcy Tłok1ru dziana. 

Wydawca: Miejski i ~owiatowy Komitet PPR w Kaliszu. Redi>;,„,"; Arl~- :~; - 1-„,·iA: f<pli~z . ni. MArsz. Stalina 17, tel. 10-:.!6. Teł. noC'ny 11-10. Gr>dziny nrzvjęć Redalttol' 
· Naczelnv 18--19. Sekretariat: 10-13 Zakł. Graf. Sp. Wyd. „Prasa" Łódź. ~wirki 17. 
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TEATRt/ 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dzi_ś o godz. 19-ej arcydzieło Szekspira 
„OTELLO". 

TI.A TR POWSZECHNY 
~ś o godz. 19-ej farsa francuska z 

XV-go wieku „Mistrz Piotr Pathelln„ -oraz 
„Grzegorz Dyndała•· w przekładzie Boya-Że­

leńskiego. 

TEATR KOMEDll MUZYCZNEJ „LUTNJA" 
Piotrko~ska 243 

Dziś i codz. o godz. 19,15 „ROSE-MARIE' 
romantyczna operetka w '1 obrazach -
Otto. Herbacba. Udział bierze 60 osób. - Chór 
- Balet - Orkiestra. Bilety wcześnlef do na­
bycia 'w · Spółdzielni Artystów - Plastyków -
Piotrkowska 102, a od godz; 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę kasa teatru czynna od 
godz. tł. 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 3ł 

OSt'atnie dni farsy Noela Cowarda 
„SEANS' w reżyserii Michała Melinv, deko­
racjach Jana Rybkowskiego, Udział biorą: 
Hanna Bielicka, Helena Buczyńska, Halina 
Głuszkówna, Wanda Jakubińska, Michał Me­
lina, Danuta Szaflarska i Ludwik Tatarski. 

Kasa czynna od 11-ej dp 13-ej i od 15-ej. 
Tel. 123-02. -

Letni teatr „OSA", ul.· Zachodnia 43, tel. 140-09 
G<Xłz. 19,45 otwarcie teatru letniego i pre­

miera rewiomontażu pt. „W ogrodzie przy po­
godziie" z udziałem_ całego zespołą 

Teatr „SYRENA" Traugutta 1 
0statnie 4 dni komedii pt. 

„DOBRZE SKROJ0NY FRAK'' 
Pocz. pned!s. o godz. 19,30 Kasa czynna 

~ gOdz. 10-13 i od 16-ej„ tel. 272-70. 
·w środę, dnia 23 bm.' otwarcie sezo­

nu letniego w Teatrze Letnim „BAGATELA" 
Piotrkowska 94 znakomitą komedią Verneui1la 
pt. „MUSISZ BYC MOJĄ" z udziałem i w re­
ży!!lmi Kazimierza Szuberta. 

1'1NA 
.\DRIA - „Carle kłamie'', godz. 18.30, 20.30 

w niedz. 16.30. 
BAJKA - „Młodość Tomasza Edisona", godz. 

18, 20, w niedz. 16. 
BAŁTYK - „Zagubione dni", godz. 16, 18,~"; 

21: w niedz. 15,30. 
GDYN1A-„Program Aktualności Kraj. i Zagr, 

Nr 16", godz. -11, 12, 13, 16, 11; 18, 19, 
' 20, 21. I 

HEL - (dla. młotiziety~- „Klatka· ·słowicza", 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14. 

MUZA ....,... ;,Polska", dodatek ~ -wYśeigu ko­
larskiego Warszawa - Praga - War­
szawa. godz. 18, 20; w l'tiedz. 16. 

POLONIA - „Rosanna siedmiu księżyców" 
godz. 16, 18.30, 21, niedź. 13.30. 

PRZ~IOŚNIE-„Stalowe Serca" godz. 18. 
20, w niedz. 16. -

ROBOTNIK - „Życie Emila Zoli'', godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13,3Ó. 

ROMA - „Czarodziejskie ZiarnoN, dodatek: 
Bronek z Widzewa. godz. 18, 20; w niedz. 
16-ta. 

REKORD - „Oflag XXVII'' godz. 18.30, 20.30, 
w niedzielę 16.30. 

l)TYLOWY - „W cieniu podejrzenia'' godz. 
16.30, 18.30, 20.30; w niedz. 14.3ó. · 

ŚWIT - „Pygmalion", godz. 18,30, 20,30; w 
niedz. 16,30. 

rATRY - „Rosanna siedmiu księżyców" 
godz. 15.30, '18, 20.30; w niedz. 13. 

TĘCZA - „Serenada w dolinie rłońca" 
~z. 17, 19, 21; w niedz. 15. 

WISŁA - „Casablanka··, godz. 17, 19, 21; w 
niedz. 15. 

WŁÓKNIARZ - „Gasnący . Płomień", godz. 
15,30, 18, 20,30; w niedz. 13. 

WOLNOŚĆ - Zai711h'one dni'!, r:adz 15, 17,30 
20:' w niedz. 12.30. 

ZACHĘTA · - „Płomień Nowego Orleanu" 
godz. 16, 18.30, 21, niedz. 13.30 

Podwieczore~ przv mikrnfonle 
dla przodowników pracv 

W sobotę 19 czerwca o godz. 16,30 w Klu- · 
bie Pracującej Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 
Nr 262 odbędzie się podwieczorek artystycz­
ny przy mikrofonie dla Pf'ZOdowników pracy 
m. Łodzi. 

w programie bogata część artystyczna, Kon 
fera~jerkę prowadzić . będzie Kazimierz 
Rudzki. 
Wstęp na podwieczorek _tylko za imienny­

mi zaproszen!ami, Przodownicy otrzymują za­
proszenie (łącznie z bonami konsumcyjnymi) 
bezpJatnie. . 

Inni · goście będą płacić za bony konsum­
cyjne 125 zł. 

Program artystyczny transmitowany bę­

dZ:e przez wszystkie rozgłośnie -Polskiego Ra­
dia. 
lllllllllllJllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll.111111111111111111 

Każda stracona minuta 
opóźnia podniesienie 

stopy życiowej 
mas pracujących 

Nr 165 

Ze •portu -
Otwórzmy boiska fabryczne dla„bezd~mnych" sportowców 

Przy.kład dale nam K. S. „Przebój" przy PZPB Nr 6 
piłka chodzi od nogi 

do nogi. - Bach, 
bach.. bach„. Drobny, 
a iezbyt wysoki chłopak 
'l binsonuje. Gdy opadł 
uman kurzu, widzimy, 

,ak podon<Si się trium­
falnie, trzymając obu· 
rącz piłkę. I znów roz­
lega się głuche dudnie­
nie napiętej jak bęben 
skóry. 

Przed portiernią PZPB Nr 6 (dawniej Hoff· 
richter) zebrała s'.ę grupka robotników. Z za· 
jęciem przyglądają się treningowi piłkarzy 

KS „Przebój". Zbliża się już wieczór. Fiole­
towe smugi ukazują się ponad drzewami daw­
nego parku Hoffrichterów. Chłopcy wciąż ko· 
p i ą piłkę i nie myślą zejść z boiska. 

Nie II!Ożemy odmówić słuszności naszemu 
wzmówcy. Boiska klubów fab{ycznych powin­
ny być dostępne nie tylko clla członków klu· 
bu fabrycznego, ale również dla tych „bez­
domnych", małych sportowców, którym zwy­
kle bohsko musi zastępować jakieś śmietnis­

ko, a piłkę - tak zwana „szmacianka". 
KS „Przebój" nie jest zazdrosny ani o swe 

bramki, ani o piłkę. Chętnie widzi na swym 
boisku smyków nie tylko rodzin swych pra· 
cowników, ale również tak zw. dzikich, przy· 
godnych sportowców. Grają tu chłopcy za· 
mieszkali w tej dzielnicy i nikt ich nie pyta 
kim są i skąd, nikt nie kaperuje do klubu. 
Pomimo tego „Przebój" może juź wystawić 
dwie pełne drużyny i jesteśmy przekonani, że 
kadry jego piłkarzy będą rosły z roku na rok 
- bo KS „Przebój" ma społeczne podejście 

do sportu, którego tak brak innym klubom i 
to nie tylko mieszczańskim, ale, niestety, nie· 
kiedy również i fabrycznym. 

Wszystkie kluby fa· 
'bryczne i kluby ro­
botnicze dzielnicowe, 
powinny raz na zaw· 
sze otworzyć swe bo­
iska dla tych praw· 
dziwych sportowców 

i w miarę możności 
zaopiekować się ni· 
mi, jeżeli mają speł· 
niać tę zaszczytną ro· 
lę, o jaką nam wszy· 
stkiom chodzi - jak 
największego uma· 
sowienia sportu. 

(Kr.) 

Niedaleko bramki, przy rozpiętej tliatce 

zbierają się amcrtorzy siatkówki. I znów pleć Pi-Ikarze wqg1·. erscy 
brzydka, ani jednej niewiasty. 

- Czy w waszym klubie nie ma sekcji żeń-
skiej siatkówki? - pytamy jednego z widzów. przy·jeidiają do Polski 

- A bo ja wiem. Od czasu do czasu grają 
tam i dziewczęta ale przeważnie piłka przycią· WARSZAWA (obsł. wł.) - Pol· 
ga tylko chłopców. Kobiety mają inne sprawy ski Związek Piłki Nożnej uzgod· 
na głowie. Dom, dzieci..„ Zeby pan widział, nil definitywnie z Węgierskim 
jak grają w piłkę tacy 10-letni malcy, to nie· ~-Związkiem Piłkarskim term'.ny 
kiedy nie chce się oczu oderwać. Przeważnie __ spotkań piłkarzy węgierskich na 
są to synowie naszych pracowników. Zamiast terenie Polski. Reprezentacja Budapesztu przy. 
włóczyć się z kolega-mi po różnych podwór-1 będzie w dniach 15-25 lipca i rozegra cztery 
kach mogą teraz tu na oczach starszych zna· spotkania: 15 lipca Budapeszt - Sląsk, 18 :.p· 
leźć r.ozrywkę. ca Budapeszt - Wrocław, 22 lipca Bllddp~szt 

Soort w ZSRR 

- Kr?-ków i 25 lipca Budapeszt - Re:;irezen~a· 
cj:i Polski. W razie dojścia do skutku wyj«z­
ciu pil-karzy polskich na Olimpiadę, r~p:e?:en­

facja Polski rozegra treningowy mecz z Buda­
pesztem 15 lipca, a S!ą<Sk spotka się z Buda· 
pesztem 25 lipca. 

Dnia 19 września br. odbędzie się oficial­
ne spotkanie międz')państwowe Polska - Wę· 
gry w Warszawie. 

Pod znakięm piłkarskich niespodzianek 
w rozgrywkach o mistrzostwo Związku Radzieckiego 

-

MOSKWA (obsł. wł.) - Na stadionie , Dy· 
namo" w Moskwie odbyły się dwa sp•Jlkania 
o .mistrzo<Stwo Związku Radzieckiego w ;iace 
nożnej. W pierwszym z nich moskiewska dru· 
żyna „Torpedo" odniosła zdecydo ~Td'.le zwy· 
clęslwo nad ambitnym zespołem „Lokomoty-

wa" w stosunku 4:1. Zespół kolejarzy awan· 
sowa! w tym roku z drugiej Ligi do pierwszej. 

Znacznie ciekawsze było drugie >pJrk<-inie, 
w którym zeis-złoroczny mistrz ZSRR -·- -lrnży­
na COKA uległa mespodziewa'nie --aimu iące­
mu jedno z końcowych m i ei~c w tai:>~lł. :·.'?spa-

Z o t yd zieri 

enhagi Piłkarze lecą do i Ko 
na międ~vpaństwowv mecz z Dan~a; 
WARBZAWA. - Kapitan spor· 

.owy Pols~iego Związku Piłki 
Możnej - Alfus ustalił sklad re· 
prezentacji Polski na mecz z Da· 
nią, który odbędzie się dnia 26 

(Wisła) oraz w razie, gdyby Przecherka. który 
jest też po kontuzji. nie mógł grać na na jbliż· 
szym meczu Polonia (Warszawa) - Ruch, 
miejsce jego na lewym skrzydle zajmie Bobu- łowi „Skrzydła Sowietów" w stos•1:łlt11 C:J. 
la, a na prawym zagra Kuh;cki (Ruch). Jest to już druga pora~ka CDK_A w iym s~rn-

Z drużyną wyjeżdżają: dyr. GUKF inż. Ku· nie .. Uprzedmo ze~.poł wojskowy pnegtoa.l bm. w Kopenhadze. 
Barw Połoski bronić będą~ 

· Skromny (Legia), Barw iński (Tar· 
novia), .Janduda (AKS) , Jabłoński 
II (Cracovia), Parpan (Cracovia), 
Waśko (Leg.). Przecherka (Ruch), 

char, kapitan sportowy PZPN Alim;, delegat z tbilsk.m ,_,Dynam.o , . . . 
Zw. Rady Młodzieży Glinka oraz wiceprze· I . P? 8-meJ mndz1~ gier w fabe:.i m1strzow-
wodniczący WGiD _ Ogrodzki. skieJ pro:wadz1 druzyna „T<?rp~~o - 7 g,er 

• . . . . . 11 punktow, przed „Spartakiem - 8 gier JO 

Cieślik (Ruoh), Alszer (Ruch), Górskr (Legia), 

Poza tym z druzyną wyiezdza specjalny pkt„ oraz „Dynamo" - 5 gier 9 pkt. ('łl'l'-!y.;t­
sprawozdawca Polsk:ego Rad:a - Dobrowo!· kie trzy zespoły z Moskwy). 
ski, który prowadzić będzie tran-smisJę meczu. • 

Bobula (Cracovia). 
Rezerwowi: Jakubik (Garbarnia). Flanek Drużyna wylatuje samolotem w czwartek, 

(Wisła), Szczurek (Legia). Gracz (Wisła) . ,,-- dnia 24 bm. Wszyscy zawodnicy, p_rzew1dzia· 
W 1;'kładzie przewidziane są jeszcze nastę· m do reprezentacji, zara1, po rozeg~anm spot· 

pujące zmiany: GórskiPgo, który ma_ po ostat· j kań ligowych, zgrupowani będą na obozie tre· 
n iei kontuzii none w oin<;ie . zastąoi Kohut mnqowvm w Warszawie. 

Dział oficjaJny LOZB 1 ś I od a ni I ff ol I a 

Komunikat Nr 2 Idzie I aas 
W-łu Spraw Sędziowskich OSLO (obsł. wł.) w czasie eliminacji 

Miesięczne zebranie sędziów w dniu 22 6 przedolimpijskich, znany sko.czek norwe>ski -
br. ddwoluje się. Następne zebranie mies1ęcz- E··: - ~,g Kaas, uzyskał w skoku o tyczce dosko· 
ne odbędzie się w poniedziałek po 1 lipcu. nały wynik - 4,28 m. Wysokość uzyskana 

' · Przewodniczący: (-) E. Sieroczewski pr7E:Z Kaasa jest nowym rekordem Europy w 
Sekr:etarz: (-} St. Golański 'e' k ·.-r.;' urencjL 

APEL DO SIOSTR POLSKIEGO 
CZERWONEGO KRZYŻA 

W związku z „TYGODNIEM PCK" Polski 
Czerwony Krzyż wzywa wszystkie Siostry 
PCK wolne od zajęć do we;ięcia -udziału w 
ur-0czystościach. 

Zbiórka Sióstr dnia 20 czerwca br. w biu­
rze Okręgu PCK Piotrkawska 236 II piętro, 
pokój 14 - o godz. 8.15 w fartuchach i 
czepkach. 

ZŁOTA OBRĄCZKA W SKRZYNCE 
LISTOWEJ. 

W dniu 10 kwietnia rb. przy opróżnianiu 
skrzynek listowych znaleziono wśród listów 
obrączkę. Należy prąypuszczać, że zsunęła 
się ona komuś z palca przy wrzucaniu listu 
do skre.ynki. 
Właściciel może ją odebrać u naczelnika 

Urzędu PocztowE!"go Łódż 2, przy ul. Karo­
lewskiej 56 po uprzednim udowodnieniu swe­
go prawa własności. 

ODCZYT O PISOWNI 
Towarzystwo M1łośników Języka Polskiego 

urząd:za w czwartek dnia 17. 6. br. o godz. 
18-ej w gmachu Uniwersytetu Łódzkiego przy 
ul. Lindleya 3 gala 22 odczyt mqr Stefana 
Wyrębskiego „Pisownia łące;na i oddz1elna". 

SPOLDZlELCZA PRALNIA FARBIARNIA 

Wcz-0raj przy ul. Wólczańskiej 257 nastą­
piło otwarcie pralni chemicznej i farbiarni 
Zwią·zku Spółdz. Wytw. Pracy. Obiekt ten, bę­
dący w posiadaniu wojska, dzięki zrozumieniu 
dowódcy garnizonu Komendy Miasta został 
przekazany spółdz;elni. Na remont budynku 
Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej prze­
kazało 3 miliony 300 tys. zl. kredytu. Na pod­
kreślenie e;asługuje wytrwała, pełna poświęce­
nia praca _ całego personelu z dyr. Kwaśniew­
skim na czele. Spółdzielnia przyjmuje do pra­
nia chemicznego ubrania i ftitra, zapewniając 
w termin ie tygodniowym wykonanie zleceń. 

Wkrótce powstaną w śródmieściu filie spół­
dzielni. 10 procentowa zniżka dla członków 
Zwią-zl ów Zawodowych będzie dużą ulgą dla 
świata pracy. 

W doroc-znych regatach wioślarskich o na· 
grodę gazety moskiewskiej „Komsomolsk:ija 
Prawda", wzięły w tym roku u~iał zal-::igi: 
COKA, Dynamo, Spartak i Skrzydła Sow~e~ow 

Po niezwykle zaciętej walce na fin is?.u -
pierwsza na metę przybyła załoga Pynamo, 
uzy<Skując w końcowym zrywie 0,5 sek. pr!e­
wagi nad Skrzydłami Sowletów. ZW 'f•:i~Z<:y 
przebyli trasę długości 2 km w 8:52 min. 

* 
P:erwsze, tegoroczne regaty. które odli-;· 

ły się na jeziorze Kisz w Rydze. przy!\ :l;;ły 
zwycięstwo załodze Domu Oficerskiego z Ry· 
gi. W regatach bral-0 udział 36 jc:chtów. 

• 
Zespołowe mistrzostwo Gruzji na ~ok 

bieżący w tenisie zdobyła drużyna „Dy11am0", 
1\;tóra jako nagrodę otrzymała puchar prze• 
chodni. 

* 
v..r Kazachstanie od'były sie po raz p i er'.~?Y 

mistrzostwa w zapaśnictwie. Do tej por,• i,o · 
wiem ta dziedzina sportu nie była tu upr.:iw '.c· 
·ia. vV zawodach brało udział 60 czołowvcn l!a· 
paśników Republiki. Drużynowo pierwne 
miejsce zdobył zespół z Alma·Ata. 

Tyl ko piłka 
:pasjonuje w !.eś 

BYDGOSZCZ (obsł. wł.) Podjęta prze• 
Związek Samopomocy Chłopskiej akcja urna· 
sow1enia sportu i kultury fizycznej na te:H" B 
wsi pomorskiej, daje coraz lep6Ze rerultary. 
W chwili obecnej l'!a Pomorzu czynnych ":'St 

55 ludowych zespołów sportowych, Ztzl!Ha· 
jących 2.421 członków. 

Największym zainteresowaniem młodz:eży 

-wiejskiej cieszą się piłka nożna, koszvKÓWKa 
1 s .atkówka. 

PODZIĘKOWANIE 

Okręgowa Komisja Związków Zawodo­
wych, Miejska Rada Narodowa i Delegatura 
Komisji Specjalnej w Łodzi wyraża podz'.ęko· 
wanie zespołowi świetlicowemu, Szkoły Tech­
nicum Włókien . orkiestra 'Elektrowni L6dz­
kiej oraz zespołowi teatru „Osa", za wzięcie 
czynnego udziału w Akademii urządzonej z 
okazji_ rocznicy wydania dekretu o zwalcza­
niu lichwy i spekulacji. 
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